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- Przgwód.:a Cborwaiów o ptanath podziału Jueostawii. - w· przebojowej komedii pt. 

ATENY, 12. 4. - Agencja ateńska ko
munikuje: Charge d'attaires włoski For
nare odwiedził wczoraj szefa rządu Me
taxasa i w imieniu szefa rządu włoskiego 
Mussoliniego złożył następujące oświad
czenie: Wszelkie pogłoski, ja1kie ukazały 
się lub mogą się ukazać na temat rzeko
mej akcjł włoskiej przeciwko Grecji są nie 
prawdziwe. Mogą być one rozpowszechniai 
ne jedynie przez agentów prowokatorów. 
Włochy faszystowskie potwierdzają, iż za 
miarem ich jest poszanowanie w sposób 
jak najzupełniej absolutny integralności 
terytorium i wysp Grecji. 

Włochy faiszystowskie pragną utrzy
mywać i rozwijać w dalszym ciągu serde
czne stosunlki przyjaźni łączące oba kraje. 

· Są one gotowe dać konkretne dowody tej 
woli. 

JUTRO NOWA DEKLARACJA 
CHAMBERLAINA. 

LONDYN, 12. 4. - Na czwartkowym 
posiedzeniu i'Zby lordów, które rozpocznie 
się o godz. 15-ej lord Halifax złoży oświad 
czenie na temat poHtyki zagranicznej, od
powiadając na interpelację lorda Snella. 

W izbie gmin obrady rozpoczną. się o 
godz. 14.45. Pierwszym mówcą będzie pre 
mier Cha1mberlain. 

PODZIAŁ JUGOSŁAWII. 
BIAŁOGROD, 12. 4. - W. Jugosławii 

panuje niepokój. Najbardziej niepokoją się 
Chorwaci, któr,vch stolica, Zagrzeb, znaj
duje się o 160 km. od nowej granicy wło
kiej i o nie<:ale 10 k:·1. od granicy nie'miec 

ckiej. 
Poseł Maczek oświadczył koresponden 

towi „Daily Express", że państwa osi dą
'1 do podziału Jugosławi. Niemcy preten-
Jją do stolicy Białogrodu i części połu
·iowo-wsc'nodniej. Włosi otrzymać mają 
. 1orwatję i wybrzeże Adriatyku. 

GROżNA: SYTUACJA. 
LONDYN, 12. 4. - „Daily Telegraph'' 

pisze, że sytuacja europejsika jest tak gro
źna, iż tylko pogotowie wojenne i solidar
ność wszystkich państw zagrożonych mo
gą jeszcze uratować pol<ój. 

. I WOJSKA MAROKAŃSKIE 
wraca ją ~o Afryki. 

BURGOS, 12.4. - Kilka statków .odje
chało we wtorek z portów w Algesiras i 
Cadix do Marokka, odwożąc na swych po
kla1dach pierwszą partię wojs·k maurytań
skich, które uczestniciyły w wojnie do
mowej w Hiszpanii. 

MOBILIZACJA: WŁOSKA 
DENERWUJE OPINIĘ LONDYŃSKĄ. 

LONDYN, 12.4. - Sytuacja europej
ska widziana z Londy·n·u przedstawia się 

Akcja Anglii wobec Grecj.i pozostaje I przez cały dzień wczorajszy,_ co daje sy
niedomówiona. Jedne źródła twierdzą, że tuacji element nerwowości. 
gwarancje angielskie zostały jiuż udzielone Niepokój budzi w Londynie fakt, że ar-
inne, że zostały wstrzymane. mia włoska jest zmobilizowana - jalk mć-

Krążą tu pogłoslki, że zapewnieni.a wło wią :---:-- a~.w 75-~iu. ,proc:ntach i że st?pień 
skie dla granic Grecji dane zostały z wy~ m~b1hzaCJ1 racze] s.1ę zw1ę~sza: Załogi wł? 
raźny_!11 ostrzeżeniem, aby Grecja nie przyj sk1e na Dodekanezie wydaią się bardzo ~1~ 
mowała gwarancy' angielS1kich. ne, np. na ~amym R~dos przebywa .!Iz 

l 45.000 żołmerzy włosik1ch. 
. W. Londynie ~rzeważ.a przek.onani·e, że Na granicy Albanii oddziały włoskie są 

sytuacia w Europie we11zła raz Jeszcze we większe niżby należało si'ę spodziewać po 
fazę „lotnych piasków". rozmiarach zadań wojskowych w ~l'b.anii. 

Mussolini przesłał na ręce Chamberlai- Faktem jest dalej, że Holandia do'kona-
na list odręczny, w którym zapewnił go, że ła wzmocnienia garnizonów na pograniczu 
nie posiada zamiarów agresywnych poza z Niemcami, oraz całej obrony wybrzeża. 
granicami Albanii. Jak słychać rzą.d holenderski komunikówał 

.Te pokojowe akcenty i nadzieje osła- się w tej mierze z Londynem. Ustawiono 
bia jednak fala pogłosek najbardziej sprze też miny u wyło~u wszys~kich portów bo-
cznych i fantastycznych. lenderskich. 

O powadze sytuacji świadczy nlewą·tpli W sumie nastroje Londynu wahają się 
wie fakt że narady szefów obrony impe- między nadzieją na jakieś porozumienie, 
rium brytyjskiego toczyły się w Londynie czy nowe Monachium śródziemnomorskie, 

Pras a francuska zaniepokojona 
zagrożeniem Holandii i Jugosławii. 

~ARYż, 1.2.4. - Prasa francuska do- przede wszystkim w bezczyrmości t1Pa'i1stw 
nosi, że w Berlinie odbywają się bez przer- demokr.atycznyoh, które nie zareagowałY, na 
wy przemarsze wojsk w pełnym rymztun- leżycie na akcję włoską w AIJbanji, 

a przekonaniem,_ że konflikt wydaje się mo
żliwy. 

' 

Marszałek Goering 
na manewrach 
wojskowych w Trypolisie 

6 siósir króla zoau 
u boku braia w fir~t:Ji. 

ATENY, 12.4. - Według wiaidom-0-
ści otrzymanych przez kore51poindenta Reu 

;TRYPOLIS, 12. - Marszałek Goering tera z Larissy, król.owa Geraldina czuje 
był obecny wczoraj wraz z marszałkiem się zupełnie dobrze. W Laris'sie są obecni 
B~Ibo na manewrach wojskowych w po- również król Zogu i jego 6 sióstr. świta 
bltż~ ,Tr.ypolisu .. Na:stępnie zwiedził mia-1 króla Zogu, w skład której wchodzi kilku 
sto 1 wziął udział w przyjęciu, wydanym b. ministrów i wielu oficerów składa się 
na jego cześć przez Balbo. ze 114 osób. 

Powrói min. Bftlła do War1zawg 

'ku. Część wojsk kieruje się w stronę Jugo Niepofoj~ce r'ćwniet wiadomości nade
sławii, inne znów części na północ w kie- szry do Paryża z Hiszpanii. Nie ulega 
runku Holandii. wątpliwości, it państwa totalne usiłują wy · 

Korespondenci francuscy w Ber'lin:e g~a~ atut hiszpa~iski t"i;zede wszystkim wf' Stoją od lewej: wicemin • .Szembek, p. Jadwiga Beckowa, minister J. Beck, ambasa• 
wnioskują z przygotowań niemieckich, iż kierunku zawarcia śc1słegn sojuszu woj- do:: Wielkiej Brvtanii Kennard. 
najbliższe uderzenie nastąpić może albo ncł skowego z gen, Franco •obecnie uważa ł l ~ 
Holandię, albo Grecję, lub też na Jugosła- się niemal za pewnik'., iż w dniu wjazdu 
wię. Nie jest wykluczone, iż_ Nieme~ mo- gen. Franco do Madrytu, ogłosi ·on plan 
gą uderzyć jednocześnie w dwu kierun- im!Perialny Hiszpanii, w J{tórym siprecyzu
kach. je swe roszczenia <>dnośnie Gibraltaru i 

Nale-iy tet zwródć uwagę, na wielce Maroka francuskiegt • 
zagadkowe zachowallie się J1ugosławii, a Ogólny nastrój u Zachodzie ujmuje 
szczególnie na pozycję Bułgarii. Dzienniki ),Temps" w sposób Mstępujący: 
angiels'kie zapewniają, iż Hitler zaofiarował Pokój świata podczas •świąt wielK'an·oc 
rządowi 'bułgarskiem1;1 pakt gospodarczy, nych nie został wprawdzie zakłócony, ale 
podobny do paktu niemiecko-rumuńslkiego. stwierdzić trzeba, it nad światem .ciąży 

Włosi ze swej strony usiłują. znów przy obecnie najz,u1petniej r.ealne nieibezpieczeń
cią.gnąć Bułg.arię, Olbiecując im wyjście_ na stwo wojny. Co !Prawda przedwcześnie jest 
Morze Egejskie, j,ak również pomoc w odzy 1eszcze mówić, iż wojna ta jest nieunik
skaniu rumuńs1kiej Dobrudży. :Ta nadmie:-- .niona, ale tym nie mniej twierdzić _ należy, 
na aktywność zarówno dyplomatyczna, jak ii obeonie na zabezpieczenie pol(oju nie 
i mHitarna państw 

11
osi" bierze swe źródło :wystarcza już sama akcJa dyp1omatyczna. 

Udaremnianv zamach stanu w Bułgarii. 
Rozwiqzanie slronniclwa na1-1ocialislyczne110 „ 

SOFIA, 12'- 4. - Reuter donosi, iż buł szą działalność dopóki ńie stwierdzono, 
ga.rskie stronnictwo narodowo - socjalisty- iż dąży ona do zmiany ustroju wewnętrzne 
czne zostaro rozwiąza:ne decyzją ministra go państwa i narzucenia innej formy rzą-
SP.,raw wewnętrznych. du. Wtedy powzięto decyzję i wydano ener 

CO MóWI OFICJALNY KOMUNIKAT? 
SOFIA, 12. 4. - Oficja1ny komunikat, 

wydiainy przez władze policyjne w związku 
z rozwi~zaniem bułgarskiej pa·rtii narodo
wo „ socjalistycznej, stwierdza, iż chociaż 

giczne zarząd~enia. Wiadomość o rozwią ... 
zaniu stronnictwa została przyjęta przez 
ludność z ogólnym zadowoleniem. -

·,:· ł" 

_ organiizacj.a ta była zakazana włache w cią 
Wołoszyn złożył deklarac1ę „ gl! ostatnich miesięcy tolerowały jiej da1-

Straszliwe cięcie luriala 
l.ekarz stwierdził zaon. 

0 swej lojalności wobec Węgier 1 „1 
K -

1 
„ ·i h" 

BUDAPESZT, lU - Urzędowe Zr6- „Wbrew fnlormacjmn prasy o rzekJ- ro ~ro DIWIO[I l ournl~~ 
ŁóDź, 12.4. - Dziś rano w mieszka· 

niu własnym przy ul. Kiepury 24 dostał 
ataku furii 38-letni Bufa! Jan. Zanim zdą
żyli sąsiedzi przeszkodzić ohwycit brzy· 
twę i ipOderżnął sobie gardło, tak sHnie~ 
iż głowa ledwo trzyma się szyi. dł.a węgierskie donoszą, że były szef .rządu mym zwr~~eniu. się _Rusi„P.o.dkarpac~iej granicy bułgarsk1e1~ 

R.usi ~od'karpackiej zł~żył konsul~wi wę- d? ~um1um'. ~a~ezy stwierdzic, ~~ ,p~ zmk- BUKARESZT, 12. 4. _ Król Kairoi po 
g1ersk1emu w Zagrzetnu następuiące o- 111!ęciu repwblt~i .czec1to-Słowac1 1 s71m Ru- wrócił dzisiaj z południowej podróży, 

nieprzejrzyście. , świadczenie: s1 P..odkarpack1e1 proklamował niepodle- (jdzi·e s·pędzi'ł s'wi'ęt'' . od .„d .1 .. . 
• ---------------~~~~~----------- ł ""t L • • "d· 'ł t •.1 h al. Wie Zł gam~ooy g.osc :go 11\.raju 1 zawia orni o ym sąsieu- rumuńskie sąsiadu'ące z crr i b ł -

Zgon nastą.pił natydh1miast, tal{, ze za: ... 
alarmowany; lekarz pogotowia już nie miał 
co robić. 

Po zajęciu A .Ibanii. 
me panstwa. Jako wolne państwo t~goż ską ' · J l::. am cą u gar 
dnia wysłał sejm ten delegację do Buda- · • 
pesztu dla rokowań o przyszłej autonomii. " ---

Zwłoki zab'ezpieczono na miejscu - dQ 
•dyspozycji władz. 

~·· 
< · .· 

Wkroczenie wojsk włoskichdo portu w Durrazzo. 

· 1 ~~Jl!~;:::~:~ I I Ul ·- · 1.09, Il ..._ 1.50, 1 - 2.20 na wuys~kie seanse: .... _.„„„„„ ........................ „„ 

),'Po niespodziewanym odwrocie armii 
-czesikiej żywioły nieodpowiedzialne wszc'Zę 
ły rewoltę w gminach na pograniczu Rumu 
nii i oto dla tego ·na prośbę uchodźców w 
Marmarosz-Sziget zwróci'liśmy się do pre
fektury z zapytaniein, czy nie można'by :1-

zyslkać pomocy ~umunii dla zapewnienia 
bezpieczeństwa i mienia do czasu wkrocze 
nia woj.sk węgierskich. Rząd Rusi Podkar
packiej nikogo poza delegacją Sejmu wy
słaną do Budapesztu nie upoważnił do pro 
wadzenia ja'kichkolwiek układów -0 przy
szłym losie kraju". 

Jednocześnie pisma węgiers.kie aono
szą, że iks. WołoszyR stał się od czasn włą 
czenia Rusi PodkarpaCkiej do Węgier oby
watelem węgierskim i otrzymał prawo swo 
bodnego powrotu do Węgier. 

Dolar 5.29 
Bank Polski nołowa~ dziś raino dolary 

po 5.29, funty szterlingi po · 24.81, fran
ki szwajcarskie 118.50, franki francusikie 
14.04, liry włQ§kie 17.-:- Loddl1Jki t.Ylko cl9 
100 lirówlJ-

Odjazd mlodłj paru do Iranu,· 

W Teheranie czynione są przygotowanja do uroczystego powitania następcy tronu 
Iranu i jego niedawno zaślubionej małżonki. Na zdjęciu: portrety następcy tronu Ira
nu ks, Mahan.teAA Rez.a Chahpour'a i jego żony (siostry króla Egiptu Faruka) ksie-
. - ~niczki fo.w.zich. - · · 
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Bohaterska żon a maryn arz a I Gajowi zuslrzelili klusowitiko 
$Tacz•&A WALIC~ z aa118•TĄ. „ Druei wal.:zg ze l1niercią w szpifalu. 

STANISŁA WóW, 12.4. - Wydz id d.zianie op.ór. Otóż Hryckowska widząc w RADOMSKO, 12. 4. Dwaj Kłusownicy I Zrozu~iałą je~t rzeczą, że kłu~ownicy 
karny sądu okręgowego rozpatrywał cieb mieszkaniu opryszka, rzuciła się na niego i ze wsi Krzętów, gm. Maluszyn, Jan jaku- wyrządzaią powazne szkody .w zw1erzos~~ 
wą sprawę. Pod zarzutem spowodowan!a mimo, że ZaleSiki uderzył ją rękojeścią re- bowski i Wincenty Węgrzyński wybrali się nie, jednak do wykonywania egzekucJI, 
trwałego kalectwa zasiadł na ławie oska~- wolweru w twarz, wybijając jej zęby, n;e na polowanie do lasów maj. M~luszyn. 11 sl~ż?a leśna nie Jest ~owoła~a,. tym ?~r~ 
źonyc~ Jerzy Zaleski. On to z początkiem wypuściła go z rąk. Dzielna kobieta stocq Tam oczekiwała na nich służba Iesna. Ga dz1ei, że kłu~ow~1cy. n1ewątp!Iw1e bylt 1e1 
stycz~1a ~r. wł~ma~ się do mieszkania sa- ła formalną walkę z bandytą, który widq.: jowi zażądali od?ania broni, a gdy kł.uso znani .. Obo~i~zk1ei1!. ich przeto było zamel 
111otnie mieszkaiące1 żony marynarza Anny że nie zdoła wyrwać się z jej rąk, trzym.3.- wnicy poczęli uc1e·kać, zaczęto strzelac w dowac adm111istraCJl maiątku, a ta wystą 
Hryckowskiej, która wedle krążących we~- nym rewolwerem uderzył ją w okolicę oka ich kierunku. piłaby do starostwa z wnioskiem o ukara 
SJ'.j, miała w mieszkaniu przecl;!owywać które wyciekło. Słaniając się z okropnego Skutki okazały się tragiczne. nie za uprawiani1e kłusownictwa ... 
w1ęk~zą gotówkę. Zaleski! .osobnik kilka- bólu Hryckowska w pewnym momencie Węgrzyński Wincenty został zabity na I . W tym w~padku zbrodn.ia .zabici.a czło 
krotnie wchodzący w kol1zię z kodeksem wyrwała Zaleskiemu rewolwer i pod groź- miejscu, a jakubowski ciężko ranny w ple wieka popełniona została swiadomie. Za 
karnym, wiedząc, że mąż Hryckowskiej o- bą użycia bro11i zmusiła go do udania się z cy. czyn ten sprawców czeka więzienie. 
statnio przebywał na urlopie, przypuszcz lł nią na policję, gdzie oddała go w ręce sp.ra 
że nocna wyprawa sowicie mu się opłaci, wiedliwości. Po przeprowadzeniu wielce 
mniemając, że marynarz prŹed wyjazdem interesującego przewodu dowodowego, sąd 
na dłuższy rejs, pozostawił żonie więksq skazał Zaleskiego, który sam w walce z 
gotówkę Obliczenia te jednakowoż w 1u- Hryckowską doznał licznych obrażeń, na 
pełności zawiodły, ponieważ obudzona szme 3 lata więzienia. 

Wybuch kotła w fabryce konserw 
W1pólwlaltittiel i pra.:ownitU poparzen~ 

rami kobieta, stawiła opryszkowi niespo-

Pośpieszna -rindu nn plaży 
w Jastrzęb~ eJ Górze. -

POZNAŃ, 12. 4. -1 W fabryce konserw 
firmy Mueller i S-ka przy ul. Dominikań
skiej 3 w Po•znan.iu zaszedł wypadek eks
plozji kotła. Wypuch spowodowany zo
stał zbyt wysokim ciśnieniem pary. Pokry 
wa kotła, w którym gotowało się mięso., 
wyrzuc;:oną z<;>stała z taik wielką siłą, że 
przebiła sum. 

Równocześnie rozprysnął się gorący 
tłuszcz, który poparzył . współwłaścici.ela 
przedsiębiostwa, Maksymiliana Muellera, 
oraz pra•co;wników Antoniego Oidaszew-

skiego, Bolesława Adamczaka i Leona Szu 
kałę. - Wszyscy oni doznali poparzeń 1 
stopnia. Na miejsce przybyło pogotowie 
ratunkorwe, które popa•rzonym nałożyło o

. patrunki. Ponieważ poparzenia nie były 
zbyt groźne, pozo~tawiono ich na leczeniu 
domowym. 

Zawezwano również straż pożarną, po 
nieważ istniały obawy, że może wybuch
nąć pożar. Straż usunęła grożące niebez
pie~zeństwo. 

GDYNIA, 12. 4. - Zaniedbane dotych 
czas mimo rosnącego napływu kąpielowi
czów polskie wybrzeże motskie uzyska w 
bieżącym sezonie szereg cennych urządzeń 
na wzór zaci1odnio-europcjski. M. in. w Ja
strz~biej Gó!'Ze, gdzie plaża położona jest 
o 30" m. po-niże[ póziomtt samej miejscowo· 
ści, zbudowana zostainie pośpieszna win
da, którą zaproje1ctowali arch. prof. St. 
Hempcl i arch. L. Tomaszewski. Przewo
żąc po 12 osób zdoła ona wywieźć· na gó
rę do 500 osób w ciągu godzi.ny jadą"c z. 
szybkością dwa ratzy większą od wind w 

kamienicach miejskich. Na górze urządzo
na będzie kawiairnia na 1000 osób, dancing 
sale brydżowe na 100 osób, czytelnia, mu
szia koncertowa itp. Ta sama miejscowość 
otrzyma na 1 czerwca garaż na 40 wozów, 
kilka nowych placów tenisowych, parking 
i podstację elektrdyczną, budowaną ko

sztem 125 tys. zł. 
Duże znaczenie dla naileżytego zaopa

trzenia wybrzeża morskiego w artykuły 
spożywc~e będzie miała budowa hali tar
gowej w jastraębiej Górze. . 

Jui dwa tygodnie. okupują fabrykę 
r ·obotnicy firmy Rolan d 

Coraz mn~ej 1rzesteostw w Po~s<e 
- LICZBA OSZUSTW WZlłOS&A -

lor:/', 12 4. - w drobny!CJl zakładach prze
mysłu włókienniczego w zakłada.eh zarobko
wych przewatnie daje się odczuwać ostatnio 
wzros·t zatargów między przedsiębiorcaqi~ a 
robotnikami wskutek niehonorowania. l)'!zez 
pierwszych warunków umowY zbiorowej or.az 
własnych . powzięty:ch często wobec: lnsp.e~cii 
pracy i protokółowanych zobowiązań. Zatargi 
te nai.c.zęściej m'aia. iswoie żr6dlo· w niepunktua1 
nym wn>lacaniu· zatol,1.ków, redllkcjj czasu. pra WARSZAWA, 12. 4. - Według da

nycn statystycznych ilość za1111eldowanycli 
w roku ubiegłym Policji Państwowej prze
stępstw zmniejszyła się znacznie we wszy
stkich n!cmal dziedzinach w porównaniu z 
rokiem 1937. 

Wzrost przestępstw zanotowano jedy
nie w fałszerstwie (z 6.374 do 6.395), na
tomiast w innych działaich nastąpiło sto
sunkowo duże p-olepszenie. I tak ~a opór 
władzy zanotowano w 1938 r. 4.837 wy· 
padków ( 1937 - 5.300), nawoływa.nia do 
przestępstwa - 2.356 (2.367), świadome 

loivnierowie polscr 
powrót:ili z Jlll!a"11ianu 

WARSZAWA, 12. 4. - Th) Warsza
wy powróciła w b~eżącym tygodniu gru
pa inżynierów polskich specjalistów budo 
wy dróg z inż. Okęckim na czele. Grupa 
ta udała się przed rokiem na zaproiszenie 
rządu afgańskiego celem budowy szeregu 
autostrad i mostów w tym kraju. 

WIATR z POLUDNIA 
Shn pog•łlJ w l.odzl . 

ŁóD.ż, 12, 4, - Dziś rano temperatura w 
śródmieściu wy;nosiła 9 stopni. Najniższa tem
perą.tura nocy ubiegłej wynosiła 5 sto:im.i. _ 

Ciśnienie atmosferyczne 759 milimetrów. 
Słabe wiatry polud.niowe, 

• 
ZYCIE PABIANIC 

puszcza1nie w obieg fałszywych pieniędzy 
- 862 (1.102), podpalenia - 2.238 
(2.542), zabójstwa dokonane - 1.575 
( 1.658), zabójstwa usiłowa.ne - 1.445 
( 1.656), ciężkie uszkodzenia ciała -
17.231 (lS.416), rozboje - 2.002 (2.228) 
kradzieże 368.003 (472.518), oszustwa-
24.429 (27.077). 

cy oraz redulocii robotników. · 
'Typowym dla tego rodzaj·u spraw Jest za

targ w firmie HoJand, ul. Skorupki 19, ~dzie 
robotnicy jut· od ·2 tygodni okupują fabrykę, 
domagając się ure~owanla zaległych wYtPłat. 
Nawet załoga w czasie Swiąt przebywała ·w 
murach fabrycz.hvch, podczas &'CiY policja po
szukuje ukrywającego się fabryka~ta. „szlllkala.
cego". pieniJ:clzY. 

f " 

~adl naistarszr kań 1alslciei kawalerii 
Zgwa hi1ioria ułanów kret:bowiet:ltlt:h· 

WARSZAWA, 14.4. - Padł najstarszy jącą cząstką sławnej historii pierwszego 
i najsławniejszy koń kawalerii polskiej, pułku ułanów krechowieckich. 
słynny „Krechowiak" - oto smutna widć Koń ten stanowił własność pierwszego 
jaika w końcu ubiegłego tygodnia rozeszła dowódcy i szefa puł-ku krechowieckiego1 

się wśród rozsianych po całej Polsce ula- płk. Bolesława Mościckiego, rycerza bez 
nów krechowieckich. skazy, co p.adł w czasie przedzierania się z 

„Krechowiak" nie był bowiem zwy- 1 Korpusu Polskiego do Rady Regencyjnej 
klym koniem służbowym, ale symbolem, ży w Warszawie. 

Od objęcia pułku przez śp. płk. Mości-
ckiego, aż po dzień, w którym padł „Kre
chowiak", był razem z pułkiem niemym 
świadkiem jego wielkiej historii. 

Z niego to 22 lata temu prowadził płk. 

ZATARG W LóDZKIEJ FARBIARNI ZAROB· 
)(OWEJ. 

Nowy zatarg powstał w Łódzkiej Farbiarni 
Zarobkowej przy ul. Lipowej 45, godzie firma 
tłlllmacząc się brakiiem zamówieft chce przepro 
wadził' redukcj ę robotników, którzy jednak nie 
chcą do tego do1rnścić domagając się żastoso
wania podziału pracy. Interweniować oni będą 
w tej s1prawie za pośrednictwem ZPZZ, gdz,ie 
śą 7'1"Zeszeni, W j.11speiktoracie pracy. 

W MYSL OBIETNICY„. 
ZPZZ interweniować bę<lzie również o zwo

łanie konferencji z firmllo Wajs. Magistracka 
nr 17-19 (szarparnia zarobkowa). 

Swego czasu firma zamknęła fabrykę, skła
dając równocze~nie oświadczenie, że z chwilą 
ponownego . umt·chomienia zakładu przyjmie 
wszystkich robotników do pracy. 

Obecnie fabryko uruchomiorto, zatrndniaia.c 
tY'11ko i edną zmianę. R.obotnicy drugiej zmia.ny 
domagają isię w myśl obietnic firmy zatrudnie
nia. 

J)fCYDUJACE POSIEDZENif. 
Dzisiaj o godz. 17 odbędzie się posiedzenie 

mię<lzyZwiąi,kowej komisji w sprawie zawar-_ 
cia uk/adu zbiorowego w Przemyśle włókienni
czym. Na dzisiejszej konferencfl związki zawo
dowe zakomunlku!a. swoje stanowisko, które 
nastęJ)nie uz..godnione zostaną w lkomlsii, bJ' na 
stępnie już z tak uzgodnionym materiałem 
przygtąpić' można do pertraktacji z przedstawi
cielami przemysłu. 

,, 100 

..uoa rzenus "" -NYP~A-'.il. 

(-) Król Jerzy VI przybył wczoraj z Wind
sor.u do Londynu i oodJbyl z 'Premierem C.bamber 
lainem godzinną rozmowę. Jutro rząd brytyj
ski ogłosi doniostą deklarację, która będzie 
m1ala charakter wyraźne·go określenia intere
sów b"ryty jskich we wschodniej części Morza 
Sródziemnego i wobec państw balkaflskich, ' 
stwierdza jąc, że wszelkie naruszenie z<letiuio
wanych w tej deklaracji intere·sów uważane bę 
tlzie przez w. Brytanię za akt nieprzyjazny, 

(-) W sprawie wycofania wo jsk włosk ich 2 
Hiszpanii, Mussolini miał tt<lzielić Chamberlai no 
wi zapewnień, że stanie się to po triurnialnym 
pochodzie wo jsk włoskich Przez ulice Madrytu 
podiczas wjaz.diu gen. franco dnia 2 maja br. 

(-) Min. Roman z małżonka. zostali przy jęci 
na audiencji przez Ojca św. w Watykanie. 

(-) Węgry zgłosiły swe wys:ląp ieni.e z Li
gi Narodów. Węgierski minister spr. zagr. uda 
Je s i ę z wizyt:i oficjalną do Rzymu. 

(-) W Paryżu odbyło się posiedzenie Ra
dy Gabinetowej, poświęcone zatwier<lzeniu za
rządzeń wojsikowych, ustalonych przez komitet 
obrony narodowej. Prezydtllllt Lebrun przyjął 
szefa sztabu generalnego gen. Oamelin. 

Dotychczas żaden fraJJcu·ski okręt wojenny 
nie opuścił portu w T.uJonie, jakkolwiek okr.e
ty te stoją w pogotowiu. 

(-) Wojska włoskie w AJ.banil doszły do 
granicy Jugosławi i i Grecji. Prasa angielska ner 
tuje pogłoskę ja1koby min. Ciano miał zostać 
wicekrólem Albanii, a jego następ·cą na stan<J
wisku min. 51pr. zair. zostać ma ambasador 
Grandi. 

(-) Król Zogiu stara się o pozwolenie osle
di!enia się w TurcJI, 

(-) W Londynie przypuszczają, że gen. 
Franco zażąda zwrotu Gibraltaru i oddania 
części Marokka fra•ncuskiego, 

· (-) Wiochy uznały państwo skiwacJde. 
(-) Redaktor "~Iowa" wileńskiego Mae1kie

wlcz został zwolniony z oboz.u odosobnienia w 
Berezie i przybył do Wilna. 

(-) Do Wanszawy powrócił z Paryża po 
2-miesięcznym pobyicie gen. Wł. Sikorski. 

(-) Dokonywać swbs.krY'bcii na Pożyczke 
Obrony Przeciwlotniczej można wyłącznie w 
odipowiednich placówkach subskrybcyjnych, któ 
rymi są: urzę.dy skarbowe, oddziały PKO. KK.O, 
banki i inne instytucje, upoważmione specjal
nie przez Ministerstwo Skarbu. 

(-) Agencja Agrarna stwierdza, te· Witos, 
ma zamiar zupełnie 'Powstrzymać się oo wszel
kiej działalności peJitycznej. 

(-) Posiedzenie łódzkiej Ra<ly Miejskiej od
będzie się prawdopodobnie 20 bm. Odbędzie si ę, 
na nim wybór komlsll rewizyjnej i sPtawo
zdanie komisji teatralnej. 

(-) Łódzikie władze ad.ministracyjne' w 
związ.ku z Hcznymi wypadkami publicznego 
wyst~powania czlonill:ów partii niemieckiej w 
jednolitych ubiorach „kur tki I białe pończo
chy", uznały, że ubi6r ten wi11len być trakto
wany jako mundur partyjny, na którego nosze· 
nie trzeba mieć zezwolenie władz. W związku 
z fY'm zatrzymano kilka<lziesiąt osób, noszą
cych WYmienlone muncLury. 

Wczoraj Sąd Starościński Skaza! 24 Nlem- . 
ców na karę grzywny po zł, z zamianą na 3 
dni aresztu. 

Tylko 100 Polaków 
może emigrowa~· tło' MeJCsyku 

„ • ' „ 

WARSZAW.A, 12. 4. - Władze immi
gracyjne meksykaińskie ·ustaHly kontyngen 
ty .i.mmigracyjne. ~ ~r~jów. nal-e~ących. d.o 
Unu Panamerykansk1e1 mogą · wyjechać 
nieograniczone ilości osób. Po 1000 osób 
może wyjechać .z Niemiec, Belgii, Angrn; 
Francji, Holandii, ltaHi, Norwegii itp., na'
tomast z Polski, jak i z szeregu - innyc;. 
pańshv europejskich maksymalna ilość 
emigrantów, udających się. do Meksyku. 
może wynieść w br. tylko 100 osób. 

l f. ~ 

I'ELIKSOWI KANIEWSKifMU, Blachal'lska 9a, 
skradziono legitymację w:1rda11ą w firmie I. K. 
Poznański. 

. " Propaganda Poż·rczk i Przeriwlotn:czei. 
Zarząd Stowarzyszenia Spółd·z ielczego 

„Spc~łe\n" w Pabianicach zwołuje konferen
cję celem powołania Komitetu Propagandy 
subStkrypcji Pożyczki Obrony Przeciwl~tni
czej oraz zbiórki na Fundusz Obrony Naro
dowej, 

NIELOJALNI OBYWATELE KRAJU, 
Niejaki Majer Ryiszard, sta1y mieszkaniec 

Pabianic, urodzony w Polsce zamieszkały w Pa 
bianicach przy uL Młynarskiej 16 publicznie wy 
raził się obraźliwie o Polakach Powiadomfoną 
o fakcie tym policja niezwłoc1'ńie przybyła do 
miejsca zamieszkania Majera, którego areszt-o 
wa.no i osadzono w .areszcie miejskim do dyspo 
zycji władz sądowych, 

Mościcki pąd Krechowicami owych 7 sza
leńczych szarż, których bohaterski epo) 
przypomniał znów światu o szaleńczej bra 
wurze polskiego ułana. 

PULAPKI RA PRZECHODIIOW 
Konferencja ta odbędzie sie w śroidę, dnia 

12 bm. o godz. 20-tej w lokalu Domu Robo
tniczego „Praca" przy u.I. Traugutta 6-a. 

• • * 

Po śmierci płk. Mościckiego koń poz:>
stał w pułku, otoczony szczególną opieką 
jako pamiątka 

po poległym dowódcy. 
Przez cały czas swej długiej służby po

został „Krechowiak" koniem służbowym do 
wódcy pułku. 

141ł0RiKA l'OGOTOWIA lłATU•IC~WE•O 
ŁóD:ż, 12. 4. - Wskutek upadku, doznał 

złamania nogi 26-letni robotnik Marian Szczyp 
kowski, zam. przy ul, Górnej 16. 

Przy ul. Południowej 13, zamieszkały tam:l,e 
18-letni robotnik Prajs Fajgt, wskutek upadku 
zwichnął sobie nogę. 

Wczoraj późnym wieczorem złamał° sobie ~o 
gę Orłowski Ant oni, zam. przy ul, Korzeniow-
skiego 7. . 

We wszystkich wypadkach inten,renlowa1 Ie 
karz pogotowia P.C.K,, pozostawiając chorych 
po udzieleniu pomocy na lru'l'a<:ji w domu. 

.W ko.nferencji wezmą udział ws:t.yscy 
cz~onkow1e Rady Nadzorcze.i i zarządu spół 
dzielni oraz zaproszeni działacze spółdziel
cy, 

Na ostatnim ogólnym zebraniu Stowa
rzyszenia Właścicieli Nieruchomości uchwa
lono rez01lucjc;, wzvwają.cą wszystlkich tak 
zrzeszonych, jak i niezrzeszonych właścicieli 
nieruchomości do masowego subskrybowa
nia obligacyj Pożyczki Przeciwlotniczej oraz 
składania ofiar na ści2acza dla marynarki 
wojennej Rz. P. im. wicepremiera .Eugeniu
sza Kwiatkowskiego. Ofiary na FON oraz za 
pisy na pożyczkę przyjmowane są w Banku 
Ludowym w Pabianicach oraz w Komunal
nej Kasie Oszczędności m. Pabianic. 

Drugi podobny wypadek miał miejsce przy 
ul. ś. Krzyskiej 44, gdzie niejaka Zajfowa ubli 
żyła Majkowskiemu W a.cławowi tamże zamiesz 
ka.temu, do1puszczając się p

0

onadto obelgi słow
nej Narodu Polskiego. 

Przebył całą kampanię 1919-20 r. bio- • 
rąc udział we wszystkich sławnych bitwach ZYCIE ZGIERZA , i 
~0~~:;ż~~:e~e~.~n~~~esu. w jednej z szarż Katastrofa samochodowa. 

Gm. Bychlew wysłałii depeszę do Mar
szałka Rydza-śmigłego z zapewnieniem swej 
gotowości do ofiar. 

ZAKŁóCENIE SPOKOJU. 
Hartman Jan, zamieszkały w Pabiani

cach przy ul. Łaskiei 42 bedąc w stanie nie
trzeźwym wywołał awanturę na ulicy, Fun1<
cjcinariusz policji zmusz.ony był odprowadzić 
go do komisariatu, gdzie pozostał aż do wy 
trzeźwienia. 

- Pocloł>nego przekroczenia dopuścił się 
niejaki Kociupa Franciszek, zamieszkały 
;przy pl. Dąbrows.kieg01. Kociupę doprowa
dzono do komisariatu j osadzono w areszcie 
do wytrzeźwienia. 

-~·.~. ---. 

- PABIANICKI PORADNIK KINOWY. 
' Oświatowe przy ul. Gdat'1skiei - wielki 
program świąt_ęc~ny 11Królewna śnieżka", 

Nielojalną obywatelkę polską. poeiągnięto do 
surowej odpowiedzialności karnej, Czasy pokojowe odmieniły życie całe-

go wojska. I „Kreckowiatk" zmienił się z :~~~ Szofer cudem ocalał. 
NOŻEM W PLECY PRZYJACIELA . . 

Do komisariatu policji pabianickiej zgłosił 
się Kubicki Mieczysław, za.mieszkały przy ul. 
Moniusz;ki i złożył meldunek, że dawny jego 
przyjaciel, Stachela Mieczysław z ul Mielcza.r 
skiego, napadł na niego; podczas kłót~i i nożem 
zadał mu kilka ran w plecy, Policja wdrożyła 
dochodzenie. 

* * * 
Mieczysław Różański, zamieszkały w Pabia

nicach przy ul, Ostatniej, wywołał awanturQ 
oraz bójkę ulicz.ną, czym zakłóci, sp'Okój publi
czny, Spisano mu protokół. 

IrnADZIEż CZEśCI ROWEROWYCH. 
Z warsztatu reperacyjnego, należącego do 

Szafra{1s·kiego Włodzimierza p.rzy ul. Limanow
skiego 7, nieznani złoczyńcy !,kradli części ro
werowe do 3 rowerów, łącznej wartości ponad 
300 złotych, Złodziei poszukuje policja. 

konia bitewnego, stawszy się koniem spor 
!owym. I tu zyskał sławę, zdobywając na 
Olimpiadzie w Paryżu (r. 1924) drugie 
miejsce w konkursie skoków. 

W ostatnich latach „Krechowiak" wy
stępował pod siodłem raz tylko do roku \.\. 
uroczystym dniu święta pułkowego - w 
rocznicę bitwy pod Krechowcami. 

Nieubłagany czas robił jednak swoje. 
Kary łeb i szyja weterana pokryły się si
wymi włosami. Coraz trudniej było mu u
trzymać się na nogach. Ostatnie miesią~z 
musiano go już karmić przy pomocy sondy 
aby tylko przedłużyć jego życie. 

Nie było jednak sądzone „Krechowiako 
wi" dożyć roku 19.10 j przegalopować 
przed frontem pułku w dniu Jego 25-Jecia. 
Padł 31 marca, mając lat 28, jako najsta:
szy koń polskiej kawalerii. Obecnie skóra 

PABIANICKI PORADNIK KINOWY. t. • K · k" 
OśWIATOWE przy uł. Gdańsikiej ostatnie jego zostanie wypcaana 1 „ rechow1a po 

di1i wyświetlania kolorowego filmu rrsunkowe- śmierci zaj~ie honorowe miejsce w !11U-
go P.· :t;e~ 1,1\_!;ó.l~~--ś·'!~żlif~ --- ~ z_:_um, 

Wczoraj około godz. 19-ej wieczorem 
Zgierz był terenem katastrofy sa.mochodo
wej, która jedynie szczęśliwym zbiegiem o.ko 
liczności nie pociągnęła za sobą ofiar w lu
dziach. 

Oto od strony Łodzi ul. Łódzką jechał 
~01ść szybko samochód ciężarowy firmy Jv\. 
~ Urbach, Łódź, Moniuszki 1 pmwadzony 
f]rzez Jasiewicza Józefa. 

nieznacznie znajdujący sle w . głębi motor. 
Ofiar w ludziach nie było. Jadący samotnie 
szofer półciężarówki doznał tylko ogólnych 
:iotłuczeń i okaleczeń rąk. 

,Wskutek zatarasowania jezdni na pe
wien czas ustał ruch kOIOIWy w te~ ulicy i 
wstrzymano 1ko111unikaqę tramwajową. na 
linii Łódź - Zgierz - Ozorków. 

Po usunięciu samochodów w boczną uH1ćę 
komuni.kację przywrócono. 

Policja prowadzi dochodznie w kierunku 
ustalenia, kto ponosi winę spowodowania 
wypadku. 

W tym samym czas!e z przeciwnej ulicy 
Sieradzkiej wyjechał samcchód pótciężaro
wy. Obaj kierowcy zbyt późno zorientowali 
sie w sytuacji. Nastą•piła nieunikniona kata
strofa przy czym samochód firmy Urbach 
całą siłą uderzył w bctl.; pótciężarówki, cią- ZEBRANIE TOW, OPIEKI NAD ZWIE-
gnąc ią jeszcze przed sobą około 5 mtr. po RZĘTAMI. 
szynach tramwajowych i prz ycis.Iw.jąc cło że Dziś o godz. 19.30 w sali obrad Rady 
laznego słupa. Miejskiej w Ratuszu odbędzie się ogólne ze-

w wynil5u zderzenia w wozie półciężaro- branie człCITTków zgierskiego oddziału Tow. 
wym wyleciały wszystkie szyby, które po- Opieki nad Zwierzętami poświęcone sprawie 
k.aleczyły ręce kierowcy. Połamana i zgnie- 1 omówienia działalności "Oddziału i interwen
cie.na zostala prawa strona karoserii oraz zła cii członków w wypadkach znęcania sie nad 
mana oś przednia i z~n iec ione koł a przednie. zwi erzętami. 

W samochodzie firmy Urbarh c!z i~!ki sil- 1 Na zebraniu obecny9.11 będzie inspektor 
n~mu zderzakowi, została Z?.;nicci' na zupe:- Wocalcwski z Łodzi, który zapozna zeb.ra-
JJl.~ !!H!S.}\a moto1ru i uszkodz(iny S[1_irn11hi \\ O nych Z techniką postępowania, - -



--·--- - -

t;hlodna Patagonia czeka na em•gran!ów Miłość. „upiora Paryża". 
ZANDARMI W ROLI KOLONISTOW, Pani Kate ,,robi n a drutach~~. 

·W cza.sie sensacyjnego procesu Weid- pozostało. Na wiadomość, że Kate wychooj 
mana w Paryżu skazanego na karę śmierci dzi za mąż za pewnego kupca, nic nie po-
nie uszło uwagi ciągle dopytywanie się wiedział, bo nie miał do tego prawa, ale 

ukrócą swawolt: band metysów. Wcidmana, czy nie ma dla niego listu z wyjechał do Kanady i pracował za psie pie 
Frankfurtu. Myślano, że chodzi tu o list od i:iąctze na fermie. Ody wrócił, dowi~dział 
matki. Ale pewnego dnia wręczono mu list się, że Kate nie jest szczęśliwą w małżeń
od matki a na drugi dzień Weidmann za- stwie i myśli nawet o rozwodzie. 

Buenos Aires, w kwietniu. jających zagadnieniom kolonizacyjnym. Takich nowych osiedli na obszarze Pa-
Patagonia łącznie z częścią Ziemi Ogni W plainie organizacyjnym bowiem prze tagonii zostan:e założonych 33 i nie ulega 

pytał zn~wu: _ Czy nie ma dla mnie li- Wtedy - zapragnął pieniędzy. A nuż 

stej, należącej ·do Argentyny, reprezentuje widziano pod garnizony żandarmerii spe- wątpliwości, że te nowe osiedla stainą się 
'lbrzymi rezerwat dla przyszłej kolonizacji cjalnie · strefy niezaludnione i odlegle od centrami atrakcyjnymi dla osadnictwa rol
która mogłaby być przeprowadza.na wy- centr gospoda1rczych. W tych rejonac'i1 11iczo-hodowlanego na południowych kre
:ącznie przez imigrację północno-europej- obok koszar dla żandarmerii mają być po- sach Argentyny. 
ską. Nie licząc stepów, żywiących milio•ny budowane także szpitale, kaplice, urzędy Jeśli weźmiemy pod uwagę ten stan 
bydła, owiec i koni, same obszary leśne w pocztowe i telegraficzne, sądy, urzędy cy- rzeczy i do tego dodaimy projekt budowy 
prowincjach Rio Negro, Ncuquen, C~ubut, wilne, itd. Najważniejszym jest przy tym szkół, szpitali, kościołów, oddziałów po
Santa Cruz i Ziemi Ognistej przekraiczają· zaopatrzenie każdej takiej miejscowości w cztowych i i-nnych urzędów państwowych 
c~frę dwóch mi!i_onów hektairów,_ ~ta.no~ do~rą wodę źródlaną •. be~ której .nie moż:: oraz dołączymy akcję bezpieczeństwa ze 
w1ących włas.nosc _ rządu argentynsk1ego t byc mowy o os~dmctw1e rolmczym na strony żandarmerii, to stwierdzić musimy, 

F kf t ? Kate zgodzi się zostać Jego żoną? Ta żą-stu z ran ur u .... 
A zatem to nie od matki ta1k wyczeki- dza majątku doproiwadziła go do więzienia, 

-wał listu lecz od ·innej kobiety. Na poidsta z którego wyszedł po 5 latach. Kate wciąż 
wie kore~pondencji zbrodniarza dowi~d~ia jeszcze kłóciła się z mężem, ale nie rozwio 
no się 0 jej istnieniu i jed~n z obro111.co"." dła się, a on wstydził się mówić jej o mi
podczas wizyty u swego kltent~ wymienił łości. żeby zapomnieć wyjechał do Pary
imlc: Kate, Weidman.n zerwał się wtedy z ża. Na odległość był jednak śmi·elszy. Pi
i.:rz~sła i krzyknął: - Nie, nie! Nie chcę, sywał do ukochanej długie, płomienne listy 
żeb\· ta kobieta była wci . gnięta w tę spra Ona odpowiadała mu kartkami pocztowy-

' mi, a na wieść o aresztowaniu go, napisa-
wę. ... . . 

dotychczas niezam i eszkałych. obszarze Patagon11. . że kolonizacja w Patagonii przy ta1kich 
Do tej pory nie było w Patagonii oficjał Wzmiankowane prace zostały już roz- ułatwieniach może liczyć na powodze-

Przez długie tygodnie nie chcial nic m.ó la do niego do więzienia. 
wić na tein temat ale w końcu przyznał się Ukochana człoevieka, który w tak sztra 
Tak! To kobieta: którą. kocha i którą je?y szliwy sposób stał się sławny, nie jest wca 
nie kochał w życiu. Mieszka w Frankfurcie, le· romantyczną pięknością. jest podstarza
jest przyjaciółką jego matki. Wyjeżdżając ła już kobieta o przystojinej twarzy, nieco 
do Paryża miał nadzieję, że wkrótce po- rozla1nej, okrągłej i poczciweJ. Ciemne, 
wróci i już się z nią nie raz.łączy. To. '!'Y- gładko zaczesane włosy, na drutach. Ale 
starczvlo aby we Frankfurc11e 01dnalezh o- ma jakiś specjalny czar w uśmiechu i spoj
wą Kate 'trancuscy dziennika1:ze. , . rzeniu. Jest poza tym bardzo, bardzo mie

nej ~o Jonizacji .. O~iedlai?ie się .ta_m przy: I p~częte i rozchody związane z tymi praca·-1 nie gdyż ziemia jest bardzo tania. 
byszow europejskich miało mteisce tu : m1 zostaną pokryte częściowo przez rząd. Bot. K. 
ówdzie z racji ich pobytu na robota·ch przy · 
budowie kolei lub w kopalniach nafty. Dzi- ooo 
siaj już można spotkać emigrantów pol-
:>kich w prowincjach Rio Negro, Chubut i 
Ncuąuen, przebywa•jących tam w charak 
ter7e robot.ników, pracującyc'il na dniów
kę. Ze względu na ostry >klimat panujący 
w Andach, Patagonia nie sprzyja kolonizo
wainiu jej elementem południowo-amery
kańskim, który się zresztą nie na1daje do ża 
dnej kolonizacji racjonalnej. Najgorszymi 
wszakże 1kJęskami Patagonii, przy całym 
jej bogactwie naturalnym, są posuchy i 
bz1ndytyzm. Zwłaszcza temu ostatniemu 
stprzyja wielce odległość od cywilizowa. 
nych ośrodków argentyńskich i brak ko
munikacji. Bandytyzmem trudnią się tam 
przeważnie metysi, •którzy tworzą zorgani
zowane baindy, operujące raz na terytorium 
argentyńskim, to znowu na chilijskim. 
Przedmiotami rozboju są - bydło i konie, 
czasem złoto - no i kasy przedsięb iorstw 
kopal1nia,nych. Ostatnio prasa argentyńska 
pisze o planie spacyfikowania Patagonii 
oraz ewentualnego jej sikolonizowaniai: 

Nowg olbrzum ftoiu brgtgjskiej. 
Kate jest istotnie przyjaciółką rodzmy szczańska, typowa niemiecka mieszka. 

Weidmanów. Dla małego Eugeniusza była Opowiedziała dziennikarzom o naiwnej 
ta 0 10 lat od ni·ego starsza diiew~zfnai, idylli z „Eugeniuszem" i dodała też naiw
przychodząca co dZ;ień do jego matki, tde- ne zastrzeżenie: - Tylko proszę o tym niie 
aiem przedmiotem dziecięcego uwiel~ie- mówić i ):lisać, bo mój mąż jest taki zazdro 
nia. Gdy <>tał się młodzieńcem, uczucie to sny!. .. 

Bandytyzm szerzący się w formie za
straszającej W" rejonach Patago·nii, zmusił 
władze ·miarodajne w Buenos Aires do zor
ganizowaniai tam odpowiedniej akcji bez
pieczeństwa. W tym celu utworzono pań
stwową żandarmerię, której szefem jest 
pułkownik Ma1nuel Calderón. 

---10QO-·· -

Szofer· z gołębiem 1.1oczlowym 
- ZAZDllOSll~ "A&~O~KA• -

Szofer autobusów w Ramsay w Anglii 
jest krótko trzymany przez swoją żonę. U
dając się do pracy zabiera on ze so1bą go· 
łębia p0cztowego, którego przed ukończe
nifm pracy wy.puszcza do domu z dokła
dnie podanym czasem kiedy powróci z pra 
cy, lub gdzie się w danej chwili zna•jduje 
i co robi. 

Kiedyś szofer wybrawszy się z kolega 

Amerykanin na buhaju 
Jedzie do Noweeo Jorku 

mi na szklankę · whisky wysłał gołębia, że 
.powróci <lo domu o ~-ej wieczór. Rozmo 
i.va z przyjaciółmj przeciągnęła się jednak 
i zazdroisna małżonka, nie mogąc się do
czekać powrotu szofera poszła go szukać 
i znalazła w knajpie. Od tego czasu szo
fer podobno nabrał nieprzyzwyciężonego 
wstrętu do whisky. 

. ..,... --r -r: 
Podczas inspekcji terytoriów południo 

wych, a specjalnie tych rejonów w któ
rych mają być pobudowane koszary dla 
żandarmeri>i, dopatrzono się przy organi
zacji kadr żandarmerii okoliczności sprzy-

Na stoczni Vickers-Armstrong spuszczono obecnie na wodę największy angielski lot
niskowiec, który na swym pokładzie może pomieścić 70 molotów. 

„Texas Jack" Hill z Old Olory, Texas, 
jedzie na byku do New Yorku na światową 
wystawę. Hill wyjechał z domu dnia 28-go 
lipca, ubiegłego roku. Przęibywa on 10 
mil dziennie. , 

IYIMOCNIONE LOTNICTWIJ 
·WIAIOiONA 

POTECA 
~-,~=~/JOJ. ~ 

RYSZARD BR A U li 

HURAGAN 
W SERCU 1 

P ow i eść 37 

175-lecie ZIJODU 
margrabiny 

de Pompadour 

Właściwe nazwisko metresy Lu
dwika XV brzmialo: Jeanne An
to• ette Poisson. Zdobyła wielki 
wpływ na politykę i przez 20 lat 
zdołała utrzymać przyiaźń króla. 
jej niesłychana rozrzutność po
derwała finanse Fran::.ii i przy
czyniła się do wybuchu później-
szej rewolucji za Ludwika XVI. 

W samochodzie opirócz szofera oczekiwał jeszcze dru-
gi agent w ele.ganclktm gairniturze, z mono>kliem w oku. 

- Czy mówi pam po niemiecku? 
- ,Tak }es·t. 
- T·o proszę, niech pain za chwiJ.ę wysiądzie i wróci 

do k.abaretu, siadając przy stoHku pana Waldemara 
Kraffta. Powie mu pan ściszonym głosem, że człowiek 

podszywa·jący si·ę pod nazwisko ba•rona de Langle, już 

tam jest. Starając się aby dowiedzieć się ·coś·kolwiek od 
tance11ki, którą zaproście do stoli.ka, na szklwkę szam
pana. 

- Słucham. 
- Czy dobrze mnie pan zrozumi.ał? 
- Ja!k naj.Jcpiej. 
- Czekam na was na Bulwa·rze Ra1spail1le. 
Trzasnęły otwiera-ne drzwicz1ki i elegancki mężczyrna 

z monoklem w oku wysi.ad1ł z ta'ksówki, zawróciwszy na 
Montparnasse, do nocne.go lokalu. 

Tu było coraz weselej. Ta1ncerki krążyły, &p.rzedając 

kwiaty. Nie.które z nich tańczyły, przytulone do siebie, po 
dwie lub z kimś z publicrności. W ctu·sznym poiwiebrzu 
unosił się zapach perf.um, potu i dymu ~ytoniowego. 

Agent, stoją:c we drzwiach, rozglą1dał się po sali. Za
r.az też s:pos·trzegł przy stoliku, stojącym w P'ierwszyrn 
rzędzie, samotn.ego grubas1ka, do którego przymilała 5ię 

Jaqueline Hiver. P0dszedł do ni.eh. 
- Pain pozwali, że się przedstawię - kłaniał się szty

wno, poprawiając monolJ<I. - Jestem vo1n Ridenma1rck, 
Niemiec i chciałbym usiąść obok p.ana. 

- Bardzo proszę. Krafft jestem. Fi·rma „Wa·ldemar 
Krafft" - fabryka tkanin jedwabnych. 

- BardZJo mi przyjemnie. Tym przyjemniej, że jest 
pan w towarzystwie ł.adnej kobi·etki. 

Agent uśmiechnął się do Jacqueline, wyjmując piękn~ 
różę z koszyka, który trzymała w ręku. 

- Prnszę - rzucił jej niedbale setkę, po czym zab-
żyr kwiat do butoni·erki. 

Tancerka podziękował.a. 

- Zaraz tu do panów wrócę. 

- Bardzo prosimy na szampana i mccłą przejażdżkę 

samochodem. 
- Do czw.ar tej w nocy nie \11; olno mi r•'."'"" "7".'n.ć ! b-

kalit1. 
- Więc po czwarej? 
- A po czwartej przyjaciel mój mnie pi·lnuj e. 
- Gdzi e ż on jest? - udawał zazdrosnego Krafft. 
- Czeka na minie w sa·1nochodzie. Jest szoferem. 

- Nie życ2'ę mu stawać mi na drodz.e - groził .agenti 
pop1rawiaj1ąoc mono1k! - bo gio.towa awantura. 

Roześmiała się, ipodchodzą1c z kwiatami do innych 
stolików. 

Tymczasem świ.at'łio ~asło i nia estraidizie \ika.zała się 

~ pi,ękna, naga dziewczyna ze skirzydłami motyla. OświeHo
ny, ogriomny, kwiat róży ukrywał w swym w1niętrzu d:r.t
gą nagą piękność. 

Podczas kiedy f[iirt kwiatu z motylem odbyw:ał siię na 
scenie, agent nachylił si·ę do ucha Kra#ta: 

- Jestem agerntem poilicji. Pani W·rendlowa kazala 
mi panu powiedzieć, że człowiek udający barona de Lan
gle znajduje się w lokal1u. Uwa1ga. Ktoś siada przy sąsie
dnim stol.iku. Ni·e zwrncajmy na niego uwagi. 

- Brawo. Brawo. Bis! - za wol.ał wujaszek Krafft, 
klaszcząc w pulchne ręce. 

Właśnie światło zapalato się na widowni, a kurlyt:a 
wol1110 zasunęła. 

- świetna tu jest zabawa - zachwycał się Krafft. 
- I piękne kobiety - d·odal agent - szczególinie mo-

tyl. 
- Ja wolę brunetkę, ~1przedającą róże. Gdzież on1a 

jest? - wstał i rozglądał się wśród tłumu. W tej chwili 
zdrętwiał, spostrzegłszy tuż obo·k, przy ~ąsiednim stoll
ku, człowieka, którego szukał. Siedział on ze znudzo'lą 

mi·ną, zblazowany, gryząc w zębach p.apierosa. Był wy
tworny, jak P'rawd•ziwy ary~to>krata. Krafft udał, że go nie 
poznaje, że nie odróżnia go od tłumu innych ludzi, 
zaabsorbowany pięknośdą Jaqueline. 

- Chodź mała - zawołał, mrugając śmiesz•nie jed
nym okiem. - Chodź do nas, pieszczot1ko! - Cała sala 
przyjęła za.prosiny s.alwą wesołego śmiechu. Artystka z::1ś 

podbiegła szyb1ko, dziękując za wyróżnienie. 
- Taki okrzyk był dla niej dużą reklamą i obiecy-

wał podwyżkę male1ikiej pensyjki. Mówiła ona o tym 
szczerze, popijając szampana. 

- źle cię tutaj płacą? - do1pytywał agent, p·rzyg l ą

dając się jej 01bfitym, wyzywającym piersiom. - Powi1n
naś się z dyreikcją potargować, bo warta jesteś grzech .J. 
Trzeb.a znać swoją cenę, moja panno! 

- Oni mówią - żaliła się - że robią tancerkom d'J
brą reklamę, a o pienią·clze od gośd to j11 ż każda z nas na 
swoją rękę powinna si~ wystarać. 

Agent mrukn ą·ł: 

- Zmuszają więc was do nie r7:tiu ? 
Ale wuj.aszek Krafft zaśmiał się. 

- Czy to nie przymów•ka, moja panno? Jedź z nami . 

powrócimy o czwartej z; z.aipasem gotówki. Podobasz 
się i >Uważam że wairta jeisteś wię'kszej sumy. 

- Boj,ę się mojego lcochanka-1 mówifam j.uż o 
Jest zazd ros•ny. 

- A nie da si-ę przekupić? 

Roześmiała się. 

- No, kH'ka tysięcy na założenie gosipodarstwa, 
by wziął. 

- Talk? Przyjąl'by zarobione w ten sposób pienią

dze? 
- Czy by przyjął? Pnedeż prawie każda z MS @ie

ra s·obie ,posag od klientów. 
- No więc diObrze. Damy d dwa. No powie<lzmy, 

trzy tysiące fran>k<iw, ale musisz być dla nas 11iła. • 
- Zrobione. 
- Więc o czwartej? 
- O czwartej proszę czekać na mnie w samochodzie. 
- Tak o czwartej. Punktualnie. 
Mówiła wyjąVkowo głośno, tak, jakby chcąc by }:1 

słyszano przy sąsiedni·ch stolikach. Zaraz też odeszła, mó
w iąc, że idzie p rzebrać się do następnego numeru. 

- Wychodzimy już? - zapytał agent. 
- O ... nie. Chciałbym zoiba·c:i..yć j-eszcze ten sławny 

numer w cza·rnych rękawiczka•ch, z Lusterkami - pirO'te
stował Krafft. 

Siedzący przy sąsiednim stoliku, mężczyzna 
sem ulotnił się. 

- Wyszedł - rzekła agent. 
- Uciekn:e nam - zaniepokoił si ę Krafft. 
- Nie ma obawy. Jiuż go tam u wejścia pilnują. 

W tej chwili do nich podbiegła znów Jaqueline, wesoła 
i rozbawiona. 

- Dyrekcja jest zadowolona - szcze'biotała - 
i zwoln iła mnie z następn ego numeru. 

- To świetnie - cies zył się Krafft, głaszczą·c ją 
odkrytym ramieniu. 

Agent zaś schylił się, jakby coś podnosząc. 

- 0 ... - zawołał - portmonetka. Portmo·netka. Z;i -
pewne należy ona do tego pana, który si edział obok na~ 

Dziewczyna poderwała się na krześle. 

- Proszę mi ją oddać - zawołała niespokojnie. 
- Nie. Raczej zwrócę ją w dyrekcji - u1pierał 

agent. 

- Ależ nie wie pan do kogo należy. A ja tego cz ło
wieka w am do1brze - to nasz stały gość. Oddam mu :0 
z pewności.Cl, , 

·d. c. n.) 
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Ostatnio do władz budowlano przer!iy- Bezpl~tn k 5łowych zgłoszono szereg projektów budo ,._.. e Z a UPY• - Z Oliwie donoszą: 

'"Y garaiy. . Przy st.oliku w restauracji siedzi dwóch r jesteś w cukierni, na jaką babę naj- W g\:dzi.na<=h popołudnioiwych rozegra 

próbował pozyskać utracone względy. Kie 
dy jednak Sobanioiwa kategorycznie odmó
wiła, .Macioszek dobył rewolweru i strze
lił do niej, kładąc ją trupem na miejscu. 
Nim .Macioszek zdołał zbiec, ujął go właści 
ciel c'omu i odebrał mu broń. 

. ~ większych O•bjektów, znajdujących 1eg~mośo1ów. Są mocno podpici i rozma- bardziej ci ślin.ka leci. C:rJy nie na tę, Jató- ła się w Gliwic~ch krwawa tragedi1a1. Mia 
5tę JUŻ w budowie, wymienić należy ~airaż wiag 0 św.iętach. I ra ma naj{ad!niejszą skórkę i najforemniej- nowicie 38-lf'tni .Maksymi!ian Mado~zek, 
przy ul. Towarowej 35 na 100 wozów, _ Popa•trz:, poipa.trz Wiem§, jaki to szy kształt? p~hodzący ze ?w.1ętochłow1c, a O'Stotn10 za 
nzy ul. Marymonckiej na 116 miejsc, na pirzemyślny naród ci ludz'.e ! _ mówi w. A do której Baby, przez duże B, naj- mieszkały. w Ghwt~ach wystr:z;ałem z r~wol 
Targowej na 40 miejsc oraz garaż „Ru- pewne) chwi'li jede~. jak to .oni wszyistko bardziie1 d się oczy świlecą i sierce wyry- weru. z.ah1ł 40-letnią Gertrudę Scballtową 
:hu" przy zbiegu al. jerozolimskiej i Gró sprynn.1e .Ponazywali. wa, czy nie do tej, co też ma f.igurę naj- z Głtwi~. . 

Sobani.owa osierociła dwoje dzieci w 
w.ieku La•t 13 i 16. Macioszek był znany 
szczególnie gliwickim restauracjom jako 
h~. n<llarz raków. Ponad to trudnił się on 
sprzedażą własnego wyrobu koszyczków 
drucianych i drudanych podstawek pod 
garnki. 

eckiej na 130 wozów. ~owi.ą „wódka", ?o to nri:by potrzebne foremniej modelowaną, a cerę naj.piękniej- Mac10szek od dłu~szego ~.zasu utrz~my 
Na•jwiększy garaż buduje się przy zbie ludziom 1ak woda, a Jeszcze lepsze i małą szą ... Albo baba im droższa, tym ci lepiej' wa~ z Getrudą Soban1ową bhzsze sto~unk1, 

~u ul. Promenady i Słonecznej na 438 bok b~teleczk! dostaniesz za diuże pieniądze, smakuj-e, w tych samych okolicznościach które zerwała .ona. z pow?du skandaltczne-
•6w. jest to budynek piętrowy. więc sobie tak zidlrabtnili i śiptieścili „wód- za tą drugą też sam ~ę.cej latasz. go pro~adzen1a stę .Mac1osz~a. . . 
Wśród projektów, złożonych do zatwier ka" posłuchaj „wódka". Nawet wewnętrzne podobieństwa też Mac.voiSzek. zwabił Soban.1ową d~ Jedne 

lzenia, na uwagę zasfoguje projekt spółki - Nfo masz racjii Józiu. _ A placek są między nimi. Smakują ci niespodzial!lki go. z. m1es7!kan. ,~rzy ul. W1tkaws~1ego w 
nżynierskiej przy ul. Olszewski·ej na Mo- . - Pla~ek? Jakto W~cuś, głą?ie jeden, w posta·ci rodzy.nek, migdałów i ·róiinych Oltw.~a:ch, by 1e1 rzeko~o wrę.7zyc ~aru 

Mac;'Oiszek w chwilę po dokonaniu zbro 
dni zdołał się wyrwać z rąk właściciela 
domu i zbiegł do Katowic, gdzie ukrył się 
u swego brata, zamieszkakgo w Załężu. :otawie, ()bliczony na boksy i sale z pojem nie . rozumiesz? Wyobraz~m so'b1e pole z smacznych nadziewań u j<ednej i prz·epa- !1ek ś v ąteczny. Przy teJ okaz11 Maciaszek 

10ścią dla ok 500 wozów. :as1aoą pSZ1em1~ .. Oo to Jes·t: Wi-e1lki plac da,sz za takimł samym~ .niesipo{!ziew:anymi 
Ogółem więc w nowobudujących się zółty,. pr~yi:u:m1emo.ny na słońcu, a ja'k cii rodzynka,in1i humoru, koki.eterii ~td. w dru-

:arażach znajdzie pomi•eszcze,nie 1.323 sa potem w ,domu żona kochająca, Hu! popu gii•ej. ft J\ DI O • I{ " (I K 
W nc1cy przybyli do Katowk funkc.io 

na•riusze urzędu śledczego w Gliwicach któ 
rzy w toiwia1rzystwie policj.i katowickiej a
resztowali Macioszka i odwieźli go do Oli 
wk. 

nochodów, co stanowi blisko jedną czwar kaj w. nie~a:lowane drzeV:'o, u.piecze z ~ej ~eh, widzę WIOU!Ś, że ja ci tu dam na- • 
ą wszystkich samochodów osobowych ps~en!czd<tl c1_asto, to wysil _swą fanta!zJę. wet 1 wyższe wykształcenie, płać idrugą SRODA, 12 KWIETNIA. 
:ok. 5.000) stolicy. W1ct.11s, co c1 ono przypombna? Taki sam rntę czesnego, akademicką. warszawa I (Raszyn) 

* • • plac. Tylko, że W.icuś, drabie n-ie opako- Kelner znów postawi~ butelkę. WyipiH i inne Rozgłośnie Polskie. 
W ciągu ostatnich dwóch dni ~ałbyś. przez_ całe święta ani ty, ani two- „wykładowca" ciąginą! da·lej·: 

1rzedświątecznych na stołecznych dwor- J1a ro·dz-1na an11 nawet goście, takiego .nla·cu - A w końcu Wicuś, co si,p dzi•e1·e. lS.oo Aud~ja dla młolhieży: MaTS'Ze sławnych kom-t . :r- ·-c poeytoir()w w wykonaniu orkiestry P. Rynab-a W I (Ra ) 

CZWARTEK, 13 KWIETNIA 

ach kolejowych obserwowany był niezwy o Cl Teosia piecze mały i ja'k jej mądry, Baba sta•ra defais-onuje się, r.ozpada, tward 15.30 Muzyka obiadowa w wykonaniu „rkiestry arszawa SZ'}'ll 
:le duży wen podróżnych, wyjeżdżających g.ramatyczny narod nakazuj1e, nazyiwa go niej.e, robi s:ię n~esmacxna, n.ie możesz jej ·R()Zgł()wi Wileńskiej i inne Rozgłośnie Polskie. 
: Warszawy na okres świąt Wielkiej Nocy. pla•ckiem. juiż prze~knąć. A czy ta druga Baba na 16.00Dziennik popołudniowy 6.30 Pieśń wielka.postna 

Według danych kas bi,letowych na ---;- Eeee ... Józi·u, a baba? Dlaczego ba starość też ci nie staje kośdą w ga1dle? 16.CIS Wiadomości. gospodarcze . • . . 6.35 Gimna1rtyka 
lworcach or.aiz biurach nodróży, sprzeda- bę W1elkan.oaną nazywaj·ą też babą? RozUlm}esz teraz: <lla<:ze.1ro ba1ba 1·estl 16.20 O kształceniu zawodowym młod:uezy męskieJ 6

·
50 

Muzyka z płyt r ~ (G<lczyt) 7.00 Dziennik poranny 

10 prze·szło 80.000 biletów na dalsze dy- :-- .WicUlś, Jalk mamę kocham, tyś chy- lbabą. Stawia•j jeszcze jedną kolejkę pod 16.35 Recital §piewaczy 7.15 Muzyka Il płyt 
;tanse. ba sw1adectwo szko•Jne sfałsZ'Ował, bo n·ie dyiplom! 17.00 Pułkownik Bartbel de Weydenthal - odczyt 8.00 Audycja dla szkół 

święta Wielkanocne odbyły się na możliwe, aby takli emu idiocie wydali! POKUSA 17.15 Koncert kameralny w wrbnaniu katowickiej s.10-11.00_ Pnerwa • 
vz o· · k ·· t k ł · Postaw tu · e z · dn k I ·ok ·h • orkiestry kmnerałnej i in. 11.00 AudycJa dla ezkoł m zonei onsumc11 ary u ow żywnościo a!kt J s cze ie. ą. o.el ę w c a Nastroje świą.teczne w Sądzie przeja- 18•00 Audycja dla wsi 11.25 Wa~e Straus&a w wykonaniu chóru I. orkie5'1r 

vych, kofonialnych i owoców. Importerzy r 1 ienze czesrre~o, to cię Cl'Sw~ecę. . . wiaiją s.ię innym rodzajem S(pl'aw niż w 18.30 N&& język symloruezr.iych - ply~ 
lWOCÓW południowych sprzedali w ciągu . ~e!ner ~rzyni6s! nową butelkę. Wypili ,czasie zwyk~ego dnia. 18.40. Czy dąi4:nie do ~bicia się j~t cer.hą spoleez. 11.57 Sygn~ czasu i _heJnał • Krakowa 

; ' ego prz SZ O · {g p .
1 

b b . b b to ;wyb1tme aktualny proces. 19.oo Koncert rozrywkowy w wykonaniu małej or· 13.00-15.00 Przerwa (programy lokalne) "'godnLai świąteczn e l 50 ooo I 1 „Joz10" c1·ąg· nąl: o· . . me dodatmą ci:y UJetnlll!? - dialog 112.03 AudyCJlł południowa . 

>omarańczy i grape-fruitów. Nie mniej- . - omys a a I a a. P.rzedeż to Kazimderz Drąsik dostał O'd ż<my 8 z:ł k. P R s· str B s1t· . . 15.00 Trzeba być Jl!!ychologiem! - pogadanka dla 
:zą cyfrą wyraża się handel rybny. kulbek w kubek to samo. na szynkę. Już już miał wejiść do zna1'-0- leswtry • ·: lo Yl915m ,,D% 11 m. • eh " ml.odzieży * • * - Obie gdy chces.z mieć musisz mieć . · '. . przerwie 0 g. · : ia og 0 muerz u 15.15 Kłopoty i rady: „Ci-Ocia z prowincji" - dialog . . ·ct ' ' mego rzezmka i za.pła•c1ć, gdy nagle ZO'ba- (powieść mówiona l\L Kuncewńczowej) 15.3n Muzyka. oi>iadowa w wyk-00aniu orkiestry 

Obniżona z aniem 1 kwietnia br. p1emą ze. .czyi mnóstwo apetycznych szynek na ha- 20.35 Audycje informacyjne, Dziennik wiecronay, R .. T... sk" . L -~_. 

yf 
1- D I . , 0'- . d l I . w· d . -I w· _._ c>.zgłosm J..l't'l'OW leJ 

ar a op1•a•t za wodę i ko1rzystanie z kana a e1. vie pu rowane, ma owane, u- kach a w skl~Je niikogo (20.4<1), ia omo&:i meteorolo&.czne. la..,,- . . • 
ów zawiera uprawnienie zarządu miej·skie krowame obie muszą mieć róż.ne ozdolby p oo . . ·. .t t...-·· • • mości sportowe oru: Nasz program IMł jutro 1166.050 WD:1ednmk .P?połudmowY ' • ' O wyrmu:ac ntepo rzeuule ptemą- 21.00 Koncert chopinowski .O in omom gospodaircze 
~o do ustaleniai specjalnego opustu dla in- lukry, rodzyinki, przyprawy, wyiprawy, bo dz,e, kiedy przydadzą. się na iCO jnmego 21.30 Wśród poetów węgie~ch - audycja ze 16.20 Za chlebem - odcz.yt dl« mł-Od7'ieży lioealnej 

;tytucyj społecznych, będących właścicie- bez tego ża~en sma'k<>sz, ba Wicuś, pętak pomyślał błyskawJcznie i wsz.edł ści n j Lwowa 16.40 Ko~cert fo~tepianowy. 
ami domów, nieobliczonych na zysk, o ma nawet na nie nie sp:ójrzy k . . I ą.g ą 21.50 Pieśni brazylijskie w wykonaniu małej orkie. 17.10 Życie portow: Grytw1ken - pogadanka 

P 
t b . . . . . szyru ~ I W nogi. my p R • · 17.20 Koncert popularny w wykonaniu orkiestry 

)"Ch skromnie wyposażonych mieszkaniach 0 em, ba a blada, medop1ecwna me Plan ten 1·ednak się nie uda! bo aku- 22 55 p · l d. oru spiew R02głośni WileńskieJ' k · · b 'b rÓ • , • rzeg I} pr111y ) powierzchni do 42 m. kw. !'ma .u1e Cl, a a .zn w .prz7p1eczona, wy- rat w momencre, gdy Drąsik udekał, we- 23.00 Ostatnie wiadomoki dzieonika wieczornego i 1
8
.00 Audy~j~. dla mło.dzAeży w~ejskief . 

W wykonan)u tego upoważnienia za- schmęta, zg,orzkmala tez c11ę odstręcza od szła sklepowa zauważyła kradzi'ei zro- komunikat meteorologiczny 18.30 Opowi~sc o Moniuszce (p1erw&Za ll'lld>:cJa) w 
·ząd miei'ski uchwałą z dnia 6 bm. przy- skosztowainia jej. A czy WicUlś sta1ry u- ·b·ł l kt'· t " . t ' %3.05 Wiudomości " l'·•'•l<i „ ; ··· ku angiebkim wykO'll.~11! ~wartetu sm;iv.:zkowego Rozgłosni Kra . . . ! 1 a a arun, 11 iei111 a U]'ę o. · 23.15-23.55 Program Warszawy Il kowskieJ 1 10

• 

mał tego rodza•ju instytucjom społecznym wodzicte}u z tą drugą babą me ;est t-0 sa- Niie pomogły tłumaczenia, że rnfał za- 19.20 „Dialog o zmierzchu" - powieU mówiooa M. 

Jodatkoi\vą obniżkę ceny w wysokości 10 mo? I miar zapłacić tylko chciał pokazać żoni·e. Łódź 1ak Raszyn oraz: ~uncewiczowej 
N t 

. w· . . . b' ' I ' 19 3::. Koncert rozrywko k . rk. I 
)fOC, z waż•noś.cią od dnia 1 ma.1·a rb. as ępn11e icus, przypommJ s-o ie. Spisano mu protokół i stan,:uf przed Są- 14.0o Muzyka &ymfoo.iczna z płyt · R 1 . · . .W?.'! wy onamu 

0 

ies ry 

•------~-----~---~----~--------~-~ ~ M~L·~ ·~ś· ·~ ·~ . ng~~M~1~ d~m i ~trzymał J mresiąc aresztu W za- . pro~m~e WLa O CJ gte owe l czyta me J 20.35 ;\udycj~ . informacyjn~ Dziennik ~eczor~y, 
wieszemu. l8.00 Ostroi-nic na zakręt'1ch ! _ pogadanka W1adomosc1 meteorol~g1czne,. ~omumkat śnl"· 

Ul. 18.10 .Muzyka z płyt gowy • Krakowa,. W1adomosci sportowe or:ta 

li! 2
• w· .1 • Na.sz program na JUlro 

. a 1~uomok1 •nortowe lok~ łne ql Oil n • d · " · 
21.50 

·u , _ pl " • „1 ere~rynac1a l;Jacl<nnka - audyc)a saty. 
m.uzy11.o z yt h · ( p · ) 

22.00 Pogadll'llka aktualna 214~ycMzno k o dyc~aJOWa płz omanM1 

~ 
0 

• l [ K • ' 22 10 K r · · uzy a unskn z yt 
z Sambora donoszą: no zaalarmowana odgłosem wystrzału. O- 1~1eraJ[,e ierwuny flll . oncer_t 

50 

lS!OW • • . 21.13 Muzyka taneczna z płyt 22.45 Co chcJałbvm naptsac? - Ceheton 22 55 p I d 

Cicha zazwycza1j ul. Hołówki została ra czom przybiegłych ukazał się straszliwy • 23S5 Zakońrzoni.e audycyj 23:00 o:~:fnre ~r:Znnoól'i J zirnnika wirrzorni·gu 

Przykre przeżycia 
llnrgnly nerwy · archi ekln. 

2AS1DSOWAlllS: 

GRYPA. PRZEZIEllENIE 
!.OLE &ŁDJ!'L ZEBOWi t.p. 

~.,.ioalaycb ~ „ aa.laba. .KOGUTEK• 
GĄSECKIEGO 

i;.. w,,,_ am. 1i1o1ea1qa.,.. w TOREBKACH 

widok. Oto .przed ogrodzeniem jednej z wiadomośd meteorologiczne 
wil leżał w kałuży krwi z rozstrza•skaną gło 23.05-23.55 Koncert dawnej muzyki polskiej 

\~ą b. architekt w~dział.u bud_o:v~anego ~1a I ~H~nhez11ie'• a masz11n· „ !I sgr.:rrtuso ••a. Łódź, J"ak Raszyn, 
gistratu samborskiego i własc1ciel kamie-, l'łt~U ~i lf.ffi, ft 11 • w ora~: 5.30 Pieśń wielkopostna 

·11icy przy ul. Kołłątaja, Jan Ple~kiewic~,. a Trag~czny wypadek śpiewaka ka b~retowego 5.35 Muzyka poranna - r>łyty 
obok zwłok .porzucony był sztuciec myshw 11.25 Wake Straussa - płyty 
ski. Wystrzałem z tej broni w podbródek l Z Gdyni donoszą: od płomienia maszynki, stoj ącej w pobliżu , 14.00 M.wzr~a j~owa i pi_osllll_ki - płyty 
popełnił arch. śp . Plenkiewicz samobój- Tragicznemu wypadkowi uległ 33-le- okna, firanki. 1 14·5~r~gor:~~e w1Bdomości giddowe i odczytlłb-
stwo. Desperat liczył 45 lat, był legioni- I tni śpiewak ka:bare~c1wy, January Kraw- Krawczyk usiłował fira.nki uga•sić, pło- 18.00 Odpowiedzi na listy w sprawach teehnfo20ych 

stą Pierwszej Brygady i kawalerem Krzy-
1 
czyk, zamieszkały w Gdyni, przy ul. Ka- I mienie jednak .przerzuciły się na jego bie-

1! 18.10 Mu~yk11 z plyt 
ża wa.Jecznych a 01sierocił żonę, urzędni- sprowicza. Krawczyk, wróciwszy po pra- liznę i poparzy1y mu doktliwie nogi i część 1

13
8
·
2
2? wo .wdszystl~f?1 po troszku, k 1 ' , • • 1 . ;> >B 0111nsc1 ~portowe D a ne 

czkę pocztową i dwoje nieletnich dzieci. cy do domu, rozpaltł og1en na maszynce brzucha. Na krzyki Krawczyka wpadli są 21.45 Muzyka z .pły t 

I 
Przyczyną samobójstwa była najprawdopo spirytusowej, aby zagotować sobie herba sierlzi, którzy ugasili ogień, a ciężko popa1 22.00 .Sprawy .wicj.~k.ie w nowych powiata<:h woje. 

dobniej <le·presja psychiczna na tle przeżyć ty. W pewnej chwili wskutek przeciągu, rzonego przewiozlo Pogotowie Ratunko!We 
1 
221'0voKdr twa ł«>?zkie~o L' 1 .. 

b
. t h t I t t k . I . I d . I s·. t M'ł . d . . oncert zyczcn odz ;;IeJ Rodziny Radiowej 

oso ·ts yc . pows a ego z oi war ego o na, zaię y się o szp?ta a 10s r 1 os1er z1a. 1 23.05 Zakończenie a'lldycyj 

''* '@'+JA 

~ - DELAWARE. Odslaniali mu nawet niektóre sekrety. niem otworzył auto i jale uderzony obuchem źniarkę, szewca i kr.awcową. Kupił, nie tar Franklin C. Gil·berts, jako wytraw .1, 

N d 
, d Poznał czary i uroki, wiedział, czym dojrzał ją skuloną w kąciku z palcem na gując się ostatnie modele i zaprowadził S:1- handlowiec, wnet ocenił zarysowujące s!\ 

aro z ·~ ny g W Ja Z Y ściągnąć opiekę dobrych duchów, znał le'.d ustach. Zrozumiał nieme błaganie o dys- zy Paker do pierwszorzędnego zakładu fry przed nim fan tastyczne możliwości. 
Franklin C. Gilberts był przedstawicie- i jady~ kam!eni~, uz?rawiaj~ce od jednegi) krecję. zjerskiego. Półto rej godziny trwało prze- Widział już wytwórnie Hollywoodu, to

lem nowojorskiej fabryki trunków. Po zmar ,potarcia? w1edzi~ł~ Jak '.OzJąt.rzyć ~wyk!~ Szybko zatrzasnął drzwiczki i ruszył pel obrażenie czarnej, jak noc Indianki w piaty czące zaciekłą wal'kę o pozyskanie dla .sie-
łym wuju pracującym w tej samej branży, ukąszenie w rop~ei.ąc.ą, m~ goiącą ~ię ran~. nym gazem. nową blondyn1kę, wraz z wyregulowaniem bie olśniewającej siły. 
przejął jego rozległą klientelę wśród Ind.an b P~~nał Zrówbmez łią, p11ękną <?rllhcę Sre- Gdy znaleźli się wystarczająco dalek ;, gęstych brwi. Prócz tego manicurzystka Na chwilkę coś jakby zaniepokojenie 
A k. p ł d . . rnop10rą. o aczy nag e przyiec awszy zatrzymał samochód, czekając na wyjaś11!e ucywilizowala paznokcie i udzieliła wska- zatrzepotało się w jego mózgu. 

mepry .. 1 d ~ u nio~et·kl·0 e dolnos·c· do i'ę do zapadle1· osady, wyrosłą z małej· dziku- ni a. Spodziewał się miłosnego wyznania, a!~ zówek, co do sposobu użycia prze ro' żnycl1 C b d · · I '? os.a aiąc wyią w z 1 .- • • • N. tk ł d . ł k . ód - zy ę zie um1a a grac ... - prze-
zyków nauczył się prędko dialektów odwi~ ski 1s~ną _cud-dzt~wc~y~ę. 1: spo. a o- mia go spot ac zaw . kremów, pudrów, lakierów, mleczek i in- mknęło mu przez głowę. 

'h . b. 
1 

. . . 
1 

ł tąd rown1e czaruiące1 1 szlacnetneJ urody, - Drogi panie - usłyszał - chcę zo- nych, niezbędnych na co dzień kosmety- Zaraz jednak zwrócił myśl w innym kie 
dzanyc przez s1e 1e p em1on, 1 um1a p yn- 1. . kł . . tk · · t · d· b , b ć · t b · · · k b' ł k b' t k · nie a przekonywująco namawiać swych a 1n1e sn:u. ej, g1ę 1e1 pos act go ne y.y aczy m1as o, u rac się Ja 1a e o 1e y, ow. runku, pomimo bowiem oszałam:ających 
czerwonoskórych odbiorców do picia dżinm dłuta rzezbtarza. zmienić śmieszne imię, nazywać się Suzy Wieczorem w luksusowej restauracji perspektyw n.a najbliższą przyszłość nie 
whisky i innych pośledniejszych farbowa- Franklin C. Oilberts, uniesiony zachwy Paker alibo Jenny Frunth i zostać blondyr.- dawna Orlica Srebrnopióra zrobiła furorę. należało zaniedbywać dotychczasowych in-

h 
· fU eh likierów i wódek tern, gorąco winszował kole1'no dziadkom, ką. Gilberts'a schwyciło w przejściu dwóch teresów. Chwila właśnie była doskonała 

nyc 1 per mowany · Pocieszył się od razu że w marzeniach reporterów. dl kl J eździ ł stale z miejsca na miej:.>ce, zrz'.ld rodzicom i braciom piękności ich wnuczki, 
0 

a zare amowania nowowypuszczonego 
ka tylko na kilka dni wpadając do Nowe6o córki i siostry. Nie chciał uwierzyć, że tak .rlicy ~r~brnopiórej nie znalazło się dla - ?Kto jest t~ dama, której pan tow<:- „brandy". 
Jorku dla obrachunków i po nowe zapasy. się mogla zmienić chuda, czarniawa dzi~w mego mie!sca. . . . rzyszy · Czy moze szanow~a. rnałż~nka ~ Obficie nalana wszystkim mało jesz~ze 

B ł to C lowl
·e·k lat trzydziestu i·owial- czyn ka która za poprzedni ei· bytności .,_ 1 - Wszystko to Jest do zrob1ema - ode/ Zaskoczony . przedstawiciel spirytua!11 2 a k .. 1 . d k" d , . . . Y z ' I ' · ' ' I · h Al d 1 · d : „ ł t d · d . ć J n na ro owa wo e prze z.wnie ozywi-

kr crlutki może nieco zbyt krzykli- kryta w zaroślach celnie obrzucała ero z zwa . się oc oczo. - e co a ei, g Y J11z uzna za s osowne 0 powie zi.e : ł · t 'k d · · d · t f ny, 0 ą0 ' procy kamykami ' 0 będz!esz złotowłosą Suzy Paker albo Jenny - j est to wschodząca gwiazda ekra:ili, a 
1
E a 0 fsc P5° ~ieco~~ am~: ~rę. dl . 

wy. . . . · . · · · · · · : Frunth? Co wtedy? jestem jej impresariem. . x- r_ ica re rn_optora ~az,.carn a !'Je 
W n1edz:elę, gdz1ekolw1ek bądz się zna Słuchaiąc pochwał o sobie, sm1ała s.ę N . 1 6 p k b. . bte pełnej po brzegi szklamcy. 

lazł, nie opuścił nigdy i po? ż~dnyn~ pozo- wesoło. . . - W~edy_? Nie _my~lałam o tym. . ~zwisim uzy a ~r 0 tegło wszystkie Obyczajem swego przodka zwinneao 
rem nabożeństwa . Modlił się zarhw1e, gło- - Zdarza stę tak - zawołała zalotrne - Ant tez o g111ew1e całego twego ro- ~tohki. :owtarz.a~o sobte z u.st do. ust ro- Bobra za jednym razem wychyliła ją do 
śno śpiewając psalmy, a gdy s ię zdarzyło, i z wielką pewnością siebie - że z nikk- du, gniewie, który najprzód obróci się prze . z~ce się na ~leJSCU s~ns.acyJne wiadomo- dna. 
że ktoś zlośliw~ wytknął mu, ~ż pracą swe g? nasion~a wyrasta k"'.'iat przepyszny, od ciwko mnie? set 

0 „słynn~J artystc~ • . . Wierna tradycjom ojców, od razu pija-
ją diabłu raczej mż Bogu słuzy, rozkłada! którego się oderwać nie mogą zakochane - To pr.awd~!.. . . . . Po kolaCJI paru. dztenntkarzy, Jak o la- na na umór, wybiegła na środek sali i gar-
dobrodusznie ręce: . motyle.... . . . . Zastanowiła się chwilę t orzekła filozof:- skę błagało o .wywiad. . . dłowym, dzikim głosem z.aczęła śpiewać 

_ Cóż? Handel iest handlem, nie ma !(o.m1wo!azer. dla. uc~czema :ó~vme by- cznie: - Ja ud~telę odpow1edz1 - zaprop0- tęskną, zawodzącą pieśń indyjs'ką. 
na to rady! streJ, _tak p1ękne1 dz1ew1cy, udzielił dodat- - Im straszliwszy gniew, tym prędzej nowa! Frankltn. Stała sztywno, bez ruchu, z błędnymi 

Indianie, podejrzliwi ! s~ryci naogc:i. knwej zniżki o_~ cen swego. k~talogu, ca stygnie. - O~zyw!ście, wyr~c7 mnie, mój drogi oczami utkwionymi w przestrzeń i nagle, 
darzyli go zaufaniem, ceniąc Jego szczerosc spowodowało, 1z w oka .mgniemu rozsprze- A potem, przechylona zalotnie, zmruży- - zgodzi~a się skwaphw1e. rzucając o ziemię trzymaną w ręku szklai1-
i uczciwość. da' w~zystko, co przywiózł. la oczy i pewna swej uwodzicielskiej mo;;y Rano 1eszcze była zwykłą dziewczyną kę, urwała śpiew. 

Zdarzało mu się bywać świaa~iem. bu- . Pokrzepiwsz~ się i odpo7ząwszy, o szepnęła miękko: . czerwn?noskórą. Z~n.łm_ wy?pa ~ólnoc, .zo Triumf, jaki wznieciła, nie dałby się opi 
dujących momentów u t~c.h wy~zi~dz1c;'J: zmi~r~chu pomysla~ o o~wro.c1e . . - Jestem ładna... Zrobisz wszystk:i, stała „Jasnowłosą 1 ~wt~tną. ~wiazdą fil-: sać. Wycisnęła łzy mężczyznom, a kobie-
nvch spadko1bierców mrn1onei sw1etnosc1. Sc1skał po kolei wyc1ągaiące się na po- czego zażądam... mową. Korespondenci dz1ennikow nazywan tom zabrakło słów. 
Skrupulatność w rachun1kach zdobJ:ła m~1 Ż "'Tnan.ie ręce, roz~lądając .się spo~ oka · - Jedźmy do miasta! - wykrzyknąt j.ą naj.piękni.ejszą kobie!ą ś~iata, w 'k.tórej . Franklin C. GHberts zaś już wiedzial, 

·szyb'ko rrzyiaźń wodzó;v, .a cz~rowmcy be.z za O~hcą Srebrnopiórą. Z~1~ła bez sl ad~i. Franklin. : ~yła~h płynte krew .w?J?W:mkówz Qbtecu- J,a'ki będzie numer popisowy odkrytej pm:z 
l~ku octprawhli przy 111m swo

1
e P..raktyk1. Nie mogąc czekąć dłuzeJ z westchme- Do, hQtelu 51P..rQwą.gził mQdyątk~1 bieli- iąc ze wkrQt~ę z~gmn ~1~ - ni~gQ gwiaz.dy:„ , .:. :n. Kw. 



-·· sp o R T ......, Łódź boi Sill deficytu. I • Czy dojdzie do meczu z rodakami z Litwy? 
- Po Igrzyskach sportowych Polaków z t.>1: bylby mecz z reprezentacją Polaków z 

„
1 

. zagranicy (23-27 liipca w Krakowie) repr~ Litwy w Łodzi doprowadzić do skutku. 
I: .a OID n~ iU .:at.a ~ó..., L-a"'h zentacje emigracyjne poszczególnych Poza meczem w Łodzi odbyć się mają 
\7 U U. ••u UI .... ft „ państw rozegrają w dniach 29 i 30 lipca po Igrzyskach w Krakowie następujące me 
Polak zwgc:i„żgl Ni~mt:ów i w„.-.rów „ sze11eg piłk~rsk~ch .meczów ~owarzyskich z cze pi~ka:ski·e "": ?niach 29 i 3? lipca' we 

~ ~- reprezentaCJam1 miast polskich. Lwowie 1 Lubltn1e grać będzie reprezen-
We wtorek zakończyły się w Zakopa

nem międzynarodowe wi-osenne zawody 
narciarskie, zorganizowane przez Polski 
Związek Narciarski z udziałem zawodni
ków niemi1eckich i węgierskich. Ostartnie
go dnia odbył się w suchym zleble na Ka
latówkach slalom, do którego stanęło 25 
zawodników, wyeliminowanych w biegu 
zjazdowym. Sklasyfikowano 17 zawodni
ków. Pierwsze miejsce zarjął Władysław 
M.ajer (Sokół Zakopane) w czasie 2 :33,9 
min. W pierwszym zjeździe Majer osięgnął 
czas 1 :18,7, a w drugim 1 :15,2 min. 2) 
Staffler Józef (Niemcy) w czasie 2:37„1, 

3} Lipowski (Wisła Zakopane) 2:39,7, Polski Związek Piłki Nożnej zapropo.no tacja Polaków z Niemiec, w Toruniu i Byd 
4) Zając Ma•rian (HKN) 2:43,2, 5) wat zarządowi ŁZOPN zorganizowanie w goszczy repr. Polaków z Francji, w Kie!· 
Schnell (Sokół) 2 :50,0,. . Ło<lzi w dniu 29 liipca meczu między re- cach i Radomiu reipreZ!e·ntacja z Rumunii, 

Po obliczeniu wyników slalomu i b1.e- prezentacją Łodzi a r14Prez. Litwy. w Częstochowie i Sosnowcu repr z Gdań 
gu zjazdowego pierwsze miejsce w k?mbi Ponieważ mecz powyższy związany ska, w Grudziądzu i Gdyni repr. z Belgii, 
nacji alpejskiej zajął Wład~sław ~aier z jest z ryzykiem finansowym ŁZOPN odpJ w Bielsku i Karwi.nie re.pr. z Łotwy i w 
ogólną notą 321,1 pkt., 2) L1powsk1 32!,3, wiedział, że skromne fundusze jakimi dys· Ostrowie WH<)p. - reprez. Litwy. 
3) Zając Marian 323,6, 4) Schaffler (Nie~ ponuj<e nie piOZwalają mu na podjęcie się Mecz Polska - Reprezentacja Emigra 
cy) 338,2, 5) Wnuk 341,3, 6) Gstrein organ.izacji meczu na wlasną odpowiedzial I cji odbędzie si-ę 4 lub 5 sierpnia w Krak.:> 
<Niemcy) 343,4, 7) Pa1nek 346,3, 8) Za- ność, natomiast jeśli PZPN pokryłby ewe!'! wie. 
iąc Karo1I 350,3, 9) Kreutzer (Niem<:y) tualny tleficyt wówczas Związek łódzki go 
353,6. jedyny Węgier, który się sklasyfi
kował w kombinacji Szikla Peter zajął 
16-te miejsce z notą 395. l'let;z Warszawa.., Kowno 

G , • ·1r r· 1 h. - "1" tenisie stołowym. -rozny przec1wn1n 10 etowyc . w najbliższą niedzielę, dnia 16 bm. od Pols'Ce. Mecz ten wzbudził wielki.e zain-

-
P DZlll!D •••DZIEL& LIGOW• - będ~ie się w Warszaw.i.e ~ensacyjny mec~ te:eso~an~e ze względu na. wrsoki pozi~m 

99 Iii 9-T -T• pomiędzy reprezentaciam1 Warszawy 1 te1 dz1edzrny Siportu ina L1tw1e . . Na rm--
Warszawie i Ruch - Pogoń w Wielkich Kowna w tenisie stotowym. ~ędizie to strzostwach świata w Kairze drużyna li-W najbliższą niedzielę odbędzie się 

pierw~zy w tym sezonie mecz ligowy w 
Łodzi między krakowską Wislą a Union -
Touringiem. Mecz odbędzie się na boisku 
ŁKS-u przy Al. Unii i rozpocznie się o g. 
16.15. Unio.n-Touri•ng wystąipi w swym 
naj'Sil\ni.ejszym składzie wraz z pozyska
nym Tymosławskim z AKS-u. Sędzią me
czu będ·zie p. Konieczko z P.omorza. 

Hajdukaoh. rpierwszy występ litewskich sportowców w tewska zajęła czwarte miejsce bijąc m. in. 
Francję I Niemcy. Mecz odbędzie się sy
stemem trójkowym, tj. każdy zawodnik bę 
d~ie walczył z każdym. Og61łem za tym 
rdh~dzie się 9 gier. Litwini wystą1pią w 
mjsilniejszym składzie: Dzindzlliausbs, 
Nikolskis, Variakoiiz, Duszkes. Skład War 
szawy j.eszcze nie jest ustalony. 

Mecz klubów niezrzeszonych 
Arko - Rzemieślnik 5:2 (3:0) „ 

Prócz meczu w Łodzi odbędą się w nie 
dzielę w kraju następujące mecze ligowe: 
Cracovia - Warszawianka i Garbarnia -
AKS w Krakowie, Polonia - Warta w 

Na boisku K.S. Arko przy ul. Woło
wej 2, odbył się pierwszy w tym sezonie 
mecz piłkarski, między drużyn.ami Arko -
Rzemieślnik, zakończony zwycięstwem dru 
żyny fabrycznej. 

Zawody te mimo, iż były pierwszym 
występem obu drużyn, były prowadzone 
w zawrotnym tempie. 

Polscy bokserzy Na tle drużyny fabrycznej K. S. Rze-

nl•e wyi·adq do Ameryki. mieślnik wypadł dobrze, choć już oo. pierw 
szej minuty gry, musiał zrezygnować ze 

Jak się dowiaduj· emy, polscy bokserzy. zwycięstwa i prze}ść do akcji defensywnej. 
W 'każdym r.azie robił to świetnie, a zawią

którzy ewentualnie zdobędą tytuły mi- zanie walki po przerwie i jej plon, może 
strzów Europy, inie wyjadą do Ameryki na być wzorem dla innych klubów. 
doroczne spotkanie Ameryka - Euro.pa. 
ZZ stoi na stanowisku, że taki wyjazd Przegrany mecz nie świadczy źle o dru 
trwa za dlugo, poza tym większość za- żynie „Rzemieślnika", gdyż Je,go przeciw
wodników składa się z wojskowych, któ- nik, to klub o ustalonej reputacji, dysponu 
rzy otrzymali zezwolenie na wyjazd jedy- jący lotnym i pł?dnym atakiem, świetną i 
nie do Irlandii na mistrzostwa Europy. U- zgraną pQmo~ą. 1 .tw~,rdą, p~wną ob:oną. 
zyskanie dla tych zawodników dłuższych I V!. „R~em1_esl.mku na ip1erwszy plan, 
urlopów jest obecnie .niemożliwe. wyb13ało się. tno obronne, a zwła~zc~a brar~ 

. . . karz, który imponował odwagą 1 p1ęknym1 
. Wobec tego,kżeb~ ~okserzy .n1ehm1ćeccdy chwytami i lewy dbrońca Dąbrowski. 

nie mogą w ro u 1ezącym wyiec a o . . . . . . 
Ameryki, cały mecz pomiędzy reprezenta- Pomoc mimo bo1.owośc1 .1 zac1ęc1a na 
cjami kontyne-tttti Mtrbp'ejskiego i amery- ogół sł.aba. Atak d~sć anemiczny, cho.ć po 
kańskiego, znalazł się pod znakiem zapy- przerwie ~okazał k1J·~a ładnych zag_ran. 
tania. Bramki d_la .zwyc1ęz::ów zdOlbyl!: ~ór-l 

ny 2 i Urbansk1, Zyga 1 Korzeniews1c1, po 
ZNOKAUTOWANY MISTRZ FINLANOU jednej. 1 

Mecz bokserski w Helsinkach. Dla pokonanych: D~browski (karny) i 
Ben o. 

W Helsinkaeh odbył się międzypań- Całkowity dochód z meczu w sumie 
stwowy mecz bokserski Szwecja - Fin- 131 zł gr 15 został przeznaczony na zasile 
landia, zakończony nies.pod,ziewanie wyni- nie klubów zaolziańskich. 
kiem remi,sowym 8:8. Z ważniejszych spot Ponadto dzięki członkowi Zarządu KS. 
kań mistrz Europy wagi ciężkiej Olle Tand „Arko" p. Rudolfowi Najowi, zostało do
berg znokautował mistrza Finlandii Karppi dat'kowo zebranych zł 14 na FON. 
nena już w pierwszej rundzie, a w wadze Wydatki w związku z organizacją za
półśredniej Erik Agren znokautował w trze wodów, pokrył całkowicie Zarząd K. S. 
ciej rundzie Ahti Lehtinena. „Arko". 

Sport kilku slo~ach. 
- W niedzielę 16 bm. odbędą się na

stępujące dalsze mecze piłkarskie o mi
strzostwo klasy A: na boisku Wimy: Wi
ma - WKS, na boisku UT: UT lb - Zje 
dnoczo.ne, na boisku ŁKS: ŁKS - Sokół 
(Pabianice), na boisku SKS: SKS - Ł TSG 
i na boisku Sokoła w Pabianicach: Bu
rza - PTC. Wszystkie mecze rozpoczną 
się 0 godz. 11 .przed poł. i będ-ą poprzedzo 
ne przedmeczami rezerw. 

Poza meczami o mistrzostwo klasy A 
odbędą się również mecze o mistrzostwo 
klas B, C i juniorów. 

wym 50-lecia Ł TK zarząd ŁOZK w poru 
zumieni·u z klubem zako1J1traktuje na kilka 
startów w Łodzi kolarzy zagrainicznych. 

Przewiduje się wyścigi s.prrnterowskre, 
oraz bieg amerykański parami. . 

W pierwszym rzędzie w rachubę bram 
są znani już w Łodzi torowcy duńscy, re
prezentujący jak wiadomo bardzo wysoką 
klasę. 

Następnie jubilaci Hczą na kolarzy ho 
len<lerskich i belgijskich. 

Za wody powyższe prowadził dobrze p. 
Mrozek, a zostały poprzedzone przedme
czem juniorów, zakończonym zwycięstwem 
K.S. „Arko" w stosunku 4: 1. 

SPORTION W GŁOWNIE. 
Porażka łódzkich piłkarzy. 

Drużyna piłkarska KS. Sporti.on roz.e
grała w Głownie z tamtejszym zespołem 
KS Nor0li1n mecz towarzyski, ule.gając w 
stosunku 2:4 (1 :2). Do przerwy znaczną 
przewagę mieli lOdzianie; po zmianie stron 
gra się wyrównała. 

KS. Sportion był zespołem lepszym. 
Porażka ta była niezaslużona. Frekwencja 
dl\.lża. 

ANGLIA MISTRZEM śWIATA W HO· 
KEJU NA WROTKACH. 

W czo raj zakończone zostały w Mon
treux mistrzostwa świata i Buropy w ho
kej'u na wrotkach. Pierwsze miejsce i ty
tuł mistrza zdobyła Ainglia, która w fina
le pokonała Wł.ochy 4:1. 

KUPUJE PDlYCZKe 
OBRONY 

PRZECIWLOTNICZEJ 
Na pierwszy przedolimpijski treningo

wy obóz kobiecy w d)}iach od 24 bm do 
6 maja w Akademii WF w Warszawie -
Polski Związek Lekkoatletyczny wyzna
czył 5 łodzianek: Kwaśniewiska (ŁKS). 
Wajsównę (Boruta) Słomczewską, Kamm 
ską i Głażewską (wszystkie IKP) 

Projektowano p.oczątkowo sprowadze
nie jeźdźców niemieckich, dziś jednak ~fart 
ich w Łodzi wydaje się bardz.o wątiphwy. 

- Jako pierwsza konkurencja lekko-'•••••••••••••••• 
atletyczna o mi~trzostwo Polski rozegr~ny / 
zos•tanie w nie?zi.elę dn. 16 bm W Lu~lm~e MUZEA - BIBLIOTEKI - WYSTAW\' 
Meg na przelaJ. Jak dotychczas Łódz nie MIEJSKA BIBLIOTEl:A PUBLICZNA (ulica 
zgłosiła do tej konkurencji ani jierlmego bie Andrzeja U) otwarta dla pub1Ltz.11o!lci codziennie, 
gacza. ŁKS ni,e zglosi Ku.r.pes.y, uważając, próc1 niedziel i świtt, od g. 10 do 21. w •oboty 

Zawody odbędą się w lokalu Polskiej 
YMCA o go'dz. 17 .30. 

lallepsi biegacze Polski 
na 1iart:łe 

Jak wia<lomo w niedzielę odbędzie si~ 
w Lublinie bieg. na przełaj o mistrzostwo 
Polski. Lista zgłoszeń zamknięta została 
we wtorek dnia 11 bm. Do zawodów zgło 
sili się najlepsi biegacze Polski z Nojim 
(Syrena Warszawa) Kusocińskim (War
szawianka), Fiałką (Cracovia), Nowa
ckim (Strzelec Zakopane) i Wirkiusem 
(Warszawiainka} na czele. 

c 

Zł. 2„50 
Z DOSTAWĄ DO DOMU 

llOIZ„fe 
aaJ popalarnleJHy dziennik 

~,ECH o~• 
TELEFON 182·48 lub 102-29 

ADRES: Z W I R K I 2 
ł PIOTRKOWSKA Nr. U 

[!J 

[!: 

r~ 

·I 
[!Jl 

Co nas po pracy rozweseli? 
CYRK STANIEWSKICH, Al. Kośdu

szki 5-7. - Dziś dwa przedstawienia o 
godz. 16.15 i 20.15. 

CASINO - Wielki walc. 
CORSO: - I Więzień N. 4328 Il Wszy 
stko dla dziewczyny. 

CAPITOL: - Maria · Antonina. 
EUROPA; - Włóczęgi. 
ORAND KINO: - Biały Murzyn. 
IKAR - Cztery córki. 
IRA: - Przeklęta. 
METRO - Kibic 
MIMOZA - Zapomniana melodia. 
OśWIATOWY - I Ułain ks. Józefa li . 

Książątko . . 
OAZA: - Mo.i Rodzice Rozwodzą się. 
PALACE - Wzorowy małżonek 
PRZEDWIOśNIE - Kłamstwo Kry-

styrny. 
PALLADIUM: - Serce matki. 
RIALTO - Panny na wydaniu. 
RAKIETA: - Powrót o świcie. 
STYLOWY - Pi-eśniarz jej wysokości 
SŁOŃCE: - Sherlok Holmes. Dr Wat 
tson Król Magików. 
TON: - Skradzione życie. 
ZACHĘTA: - Granica. 

• Zycie ekonon:ticzne 
BAWEŁNA. 

NotowanJa z dnia 11 hwietnla 1939 r. 

NOWY JORK; loco 8.74, kwi e{:i eń 7.99, maj 
8.00, czerwiec 7.78, )ipiec 7.76, sierpień 7.49. 
wrzesień 7.44, paź,dziernik 7.49, listo,pad 7.46, 
~r.udzień 7.44, styczeń 7.43, luty 7.45, marzec 
7.48 

UVEw>OOL: loco 4 .84, kwiecień 4.52, mal 
4.51, czerwiec 4.41, l'iPie~ 4.34, sierpień 4.30, 
wrzesień 4.27, pa.źidz iernik 4.Z7, gr1ud.ziefi 4.28, 
Sltyczeń 4.29, Juty 4.30, marzec 4.32, kwiecień 
4.33, ma·i 4.34 

BR!EMA : )OCO 10.10, maj 9.05, liJplec 8.83, 
październik 8.65, grudizień 8.64, styczeń 8.64, 

marzec 8·69 
EGIPSKA: toco 6.48 
URPER.: loco s.56, mal 5.44, llpłec 5.46, wrz& 

.sień 5.46, pa~z.!em!k 5.49, listopad 5.47, sty. 
czeń 5.49, marzec 5.52 

Walutg, llewizu I akt:ie 
PAPIERY PA~STWOWE ZNIŻKUJĄ. 

Obroty papierami państwowymi były dość 
ożywione przy slaibszej tendencji. 

Z 1>re111i6wek Do!atówka była. tańsza o 1-50 
zł 3-proc. Pożyczka Inwestycyjna I i II em. o 
1.75 zł na sztuce, a serie Pożyczkri Inwesty
cyjnej I em. o 1.50 z.I. 

W gr.l.llPie innych p~ipierów państwowych 
4%% Pożyczka Wewnętrzna i 4-proc. Pożycz 
ka Konsoli<lacy jna stra·cily po 0.25 proc. a 5-
proc. PożyczQ{a Konwersyjna 0.50 proc. 

Listy i ob-)igacje banków Pańs.twowych od
~hyleń kursowych nie wykazaly. 

MALE OBROTY LISTAMI ZASTAWNYMX. 

Zainteresowanie orywatnymd papierami lo
lkacyjnymi było stosunkowo nieznaczne, przed
miotem obrotów oficjalnych były zaJe<liwie 4 
gat'U!niki listów. 

W grupie stołecznej 4% proc. Listy Zastaw 
no Tow. Ziemskiego w Warszawrie straciły 
0.50 proc., 5-Prcx:. Listy Za.stawne TKM w War 
szawie 1925 r. 1.25 proc, a fakież listy 1933 r. 
2 proc. 

Gr.u'Pę prowincjonalną reprezentowały 5-
,proc. L. Z. Częstochowskiego T.K.M. 1933 r„ 
.które notowano 61.00, wobec ostatnich notowań 
na ultimo m-ca marca br. 50-60 (!kupno-sprze
daż). 

PAPIERY PROCENTOWE. 

W złotych za iedll1ą sztukę: 
Premiowa Poż. Inwestycyjna I emisja szt. 00'.uu 
Prem. Poż. Inwestycyjna I emisja serie 92.00 
Premiowa Poż. In westycyjna II em. szt. 88.00 
Premiowa Pożyczka Dol. seria III szt. 40.00 

W procentach nominatu: 
Pożycz.ka KonsoUda.cyj'Da 1936 roku 64.50 
Państwowa Po.życzika Wewn. 1937 r. 68.00 
Państwowa Pożycz.ka Konwers. 1924 r. si.oo 
Listy Z. Państw. Banku Rolo. ser. I-H si.oo 
Usty Zast. Państw. Banku Roln ser. nr 81.00 
Listy Zast. Ban!Qu Gosp. Krajow. I em 81.00 
·Listy Zast. Baniku Gosp. Kraj. II-VII em St.OO 
Ob1LgacJe Kom. Baniku Go·SIP. Kraiow. I em SI.OO 
Obl. Kom. B. Go-sp Krai II-IU i IIIN em 81.00 
Obi1iga•cie Kom. B. Gosp. Kraj. JV em. 8.1.00 
Obligacje Bank'll Gosp Krajowego III em. 97.00 
L. Z. Tow. Krew. Ziem w W-wie seria. V 63.50 
L. Z Tow. Kred. Mieisk. w W-wie 1925 r 74.00 
L Z Taw. Kred MleJsk w W-wie 1933 r 72.DO 
L. Za.st. Częstochow<skiego TKM 1933 r. 61.00 

SLABSZA TENDENCJA DLA AKCYJ 

RozrnlaTY obr-0tów papierami dywidendowy
mi były średn,ie, a kursy kształtowały sie z.niż
kowo 

W porównaniu do ositatnich n<>towań gieklo
wych akcje Banku Polskiego były tańsze ~ 
50 gr. 

GIELDA ZBOżOW A. 

W .AR.SZA W A. 12.4. Urzędowa cedlula 1rie!dy 
zbożowo - towarowej notuje za 100 kg za rowar 
standartowy lub łredoiej jakości, parytet wagoD 
Warszawa, w handlu hurtowym. prz:r. dostawie bie. 
iocej: 

psztmica czerwona szQ{Jista -; pszenica Je
dno)ita Zl.25 - 21.75; pszenica zibierana 20.75 
- 21.25; żyto I standart 15.00 - 15.50; żyto 
II stand.art 14-75 - 15.00; gryka 21„75 - 22.25; 
mą.ka pszenna „wyci ągowa" z work,iem JO-proc. 
40.50 - 41.50; v.'}"Cią.gowa 35-proc. 38.50 -
40.50; gat. I 50 proc. 35,50 - 3S.50; gat I-A 
65...-proc. 34.00 - 35.50; razowa 95..,proc -; 
gat. II 35 - 50 proc -: gat. II-A 30-65-proc. 
30.50 - 32.00; gat. IT-B 35-65-proc - ; gat. II 
-C 50-60-proc. -; gat. 11-D 60-65-<proc. 26.00 
- 27.00; gat. Ul 65. 10..,proc. 19,50 - 21.50: pa 
stewna 16.00 - 17.00; mą.ka żytnia wyciągowa 
z workiem 30-proc. 26.25 - 26.75; gat. T 55-
proc. 24.50 - 25.00; razowa 95~proc. 1950 -
20.00. 

POZNAN, 12-4. - TTrz~owa ce<lula giełdy 
zbożowo • towarowej w Poznaniu. 

Ceny orientacyjne: pszenica lS.50 - 19.00. żyto 
14.65 - H .90, m1>kn n~zonna -- t. I '1 . 'al!. 35-proc. 
36.50 - 38.50, gal. I SO.proc. 33.75 - 36.25, 11:11. 1-A 
65-proc. 31.00 - 33.50, gat II 35-SO.proc. !!6.75 -
29.25, gat. III 65-70.proc. 18.75 - 19.75, l"'•ka 
żyt:.'." · _-;. 30.proc. ~5.50 - 26.25. gat. I.A 

Jµtro na obiad: Poza tym wyznaczome zostały za~~·d
niczki nastęP'ujące: Balcerkówna, CeJZ1ko 
wa Flakowi<:Zówna, Kałużowa, Serafi,nów 
na' Oa wrońsl<a, Felska, Staruszk~ewi·czów 
na'. Konklewska, Skrzypni•kówna, Wiśn~ew 
ska, Książkiewiczówna, Romanowska, Ba
tiukówna, Czarnoc·ka, Krygierówna i Kril
gerówna. 

i.ż .ni·e jest w takiej formie, by mógł ode- od tiu~Eg~ ~AMIĄTEK MARSZALKA PILSUD. 
grać tam poważniejszą rolę. Decyzja .co SKIEGO (ul, Piłsudskieao 19) otwarte dla publi~ 
oo zgłoszeń biegaczy KP Zj-ednoczone 1e- noici w grupach (do 15 oaób) we wtorki, ~wartki 
szcze nie zapadlła. ' . i soboty, dla pojedyńczych os6b - w nlediide od 

TEATR MIEJSKI. 8ródmiejska 15. Zupa szczawiowa z jajami, ę:ulaisz z kar-

- W niedzielę 16 bm. odbędzie się w 
hali sportowej w parku im. Poniatowskie
go o godz. 10 w 1-szym i o go~z. 10.30. w 
II terminie roczne wal1ne zebranie Łódzk1e
ao Okrirgow.ego Związku Atletycznego. 
b b d . . - 'V niedz : elę 16 bm. od ę zie się 
oficjalne otwarcie sezonu Łódzkiego Okrę 
goweao Związku Kolarskiego. O godz. 
7.30 ~ano kolarze zbio rą się na dziedziń
cu Resursy przy ul. Kilińskiego 123, po 
czym udadzą się na nabożeństwo do Pa
bianic, które odbędzie się o godz. 10 
przed p.ol. w kościele N. M. Panny. 

- W zwi_!izku z Qbcl1()1dem iubileusz9. 

U d W h n a g. 9 do 3, Wstw 20 groszy, w grupach - po 5 ~ 
- Państwowy rzą yc owa 1 od osoby. Wycieczki można zgła.sr.ać telefonicznie 

fizycznego zapowiada zmiany organizacyj nr 191·96 w godz. od 10 do 12 u kierownika mu. 
n•e w kie·rownictwie prac w dzi1e'd:łi1n.ie wf zeum p. Ajnenkla. 
i pw. Zmiany te mają polegać na wprowa MUZEUM HISTORII I SZTUK! im. BARTO-

SZEWICZóW I WYSTAWA DARóW KAROLA 
dzaniu stopniowym osób cywimych na sta EISERTA CP!nc Wolności 1) dostępne dla publiitz. 
nowłs.ka komendantów ośrodków wf i O· noicl w 4rody, czwartki, soboty i niedz.iela od go. 
kręgowych ośrodków wf Na te stanowiska dz.iny 10 do 3. · 

b · · kfó MUZEUM PRlYRODNICZE (Park Sienldewt. powoływani ędą ohcerowie rezerwy, · „ cza) otwarte w dni powszednie od g. 10 do 3, w nie. 
rzy przejdą specjalny kurs w Akadem11 dziele i święta od g, 10 do 2. 
Wychowania Fizycznego. MUZEUM ET~OGRAl'-ICZNE CPiotrkowsk:· 

_ W dniu }utrzejszym odbędzie się w nr 104) e1ynne codziennie od 1. 10 do 3. 
ŁOZLA apowiedziana konferencJ·a z kie- . Il~ST~UT PROPAGANDY sz;ruKI (Park 

. Z. • I Sienkiewicza) wystawy: Stow. Polskich Artystów 
rownrkam1 sekcyj lekkoatletycznych p-0- Grafików „Ryt" oraz wy&tawy Wł. Lama ze Lwowa 
szczególnych klubów. Na konferencji tej I i ~- ~uławskiego z Warszawy. Instytut otwarty co-
ma być ustalona akcja, mająca na celu dzienme od g. 11-20. . . 

d · b' · k' w' ód d · PORA!JNIA Ul .ZPIEC •... _ „ •• w lr''"lu 
p:zep:ow~ zenie z tor I sr zawo ni-l PracDwnirzego TDw. OMatowo • 'IC111turaln~go im 
kow 1 dz1ataczy sportu lekkoatletyczneg.J Sr. Żeromskiego (Sienkiewicza 3/5) czynna w po. 
na rzecz FON niedziałkl od g. 7 do 9 wie.ez. Porndz h.ez~lgtni~ 

Wyuępy „Cyrulika Warszawski.ego" w Teatrze Miej. tofelkami, placek. 
skim. ----

Występy „Cyrulika Warsiawskiego'' w Teatr:r:e 
Miejskim stały się prawdziwym ewenementem arty. 
sty(.'U]ym Lodzi. DaW11() już nie bawiLiśmy się tok 
dohn:e jak pod~l!li wczorajszej premiery kapitalneJ 
rewii „Ktoś 11 nas zwariował" 

Rewia dana będzie dziś w środę czwartek i pl,. 
tek o godz. 8,30 wiccz. Ahonamooty nic ważne. 

TEATR POLSKI, Ceg.iclni11.t1a 27. 

Dziś i cqdziennie o godz. 8,SO ostatnia nowość 
Teatru Polskiego, skrząra si{I werwo i humorem iś. 
de amerykań&ka komedia Harta i Kaufmana „Ciesz 
my się życiem" w reżyserii Br. Dąbmwskiego, a w 
wybcnmym wyk0J1aoiu: Chojnackiej. Dywińskiej, Kos 
&owskiej, Polakówny, BucZJyńskiego, E. Dębrowskie 
g<>, Dejunowicza, Matu!J1,kiewicza, Modn:eńskiego, 
Mror;iń~kicgo P11iowskięg1>, Sieiieoiew~kiego i in· 
nycli. -

WINSZUJEM 

jutro Hermenegildzie 
Wschód słońca 4.45 
Zachód - 18.29 
Długość dnia 13.44 
Przybyło - 6.20 
Tydzień 15. 

NOCNE DY:WRY APTEK. 

Nocy dzisiejszej dyżurują. apteki: 
M. Ka5prrkiewi-cza, 7 ··'~ r0k ·• ~1. ,\ li•·· '· •• · 

8. Lobody, 11 Listopada 86, M. Zundelewicza Piotr 
kowd<n 25, S. Ilojarsk ;f, ~fl i \V ~;„J,„,„„ " " 

Cz. Rytela, Kopern ika 26. M. L iriie·n. p ;„ lrkowsk3 
193, A, Ko~~lski_ęg~ i S.ki, R zgowska 14? 



,., 

OWY WRO(i URODY KOBIECEJ.5~Ietni Tarzan 
arszczki brydżowe'' :~~~i~;~~~;~;:f~~~~"~~~~~~1 ~~ ~:~~;;~~ 

• serii Tarzana. Główne role oditworzą na po·d wodą, a że do tego celu nrnsi ,ona 

a C h U n e k n a t W a r Z u z a u c Ie c h, Johnny Weiss.mtiller i Maureen O'Sullivan. 1 być k,ryszta~owo czysta, wybiera się cała 
- Jl' Nowośoią w tym filmie bęc'lzie.„ Tairzan ekspedY'cja na FJioryd·ę do Crystal Spri.ngs 

Kultura ciała robi stałe post~py - czy- a przede wszystkim wielogodzi.nąa gra w I źle oczyszcza. Z tej racji nasze babki mą
stość skóry, zahartowanie i treni!1g wyda- karty. Brydż wymaga skupienia uwagi, głę drze postępowały używając do mycia twa
ją zadziwiające rezultaty. Mamy JUŻ zni- bokieg~ namysłu i stałego n.~t~żcnia wzro-1 rzy \~1od~ de~zczow~j. Nam zastępują ią 
komą tylko liczbę kobiet, które nic nie ro- ku. Niedługo, a w salonac11 kosmetycz- chem1bha. Nie pow111no zaibraknąć borak
bią dla swego ciała. We wszystkich kia- nych rozlegnie się diagnozai: „zmarszczki su na naszej umywalni. 
sach społecznych rozwinął się sport do te- brydżowe". Rozumie się, że Panie nie ma-

gd~ie jes-t najczySitsza w całyoh Stan.ach 
Zjednoczo.nvcti woda. Tarzan „ojciec" i 
„sy1n" mają siię popisa·ć swymi uimiejętno
~kiaimi p4ywackimi. Warto parę słów po
świ•ęcić małemu Johnny Sheffieldowi. Zo
sta.ł oin wybrany po dwulet.n•iich poszwkiwa 
niach za kirllkuJetmim malcem, który byłby 
muskularny i zin1a'ł sp10rty. 

go stopnia, że przy dobrej woli karżda z ko ją sobie gwałtem przyswajać maski ka
b1et może znaleźć czas i środki by upra- miennego spokoju aby oszczędzać swej 
wiać te czy inne ćwiczenia. Jak wyglądają twarzy. To byłoby nienaturalne i trudne, a 
rezultaty tego dorobku? Ot, tak, że prawie przecież tylko ożywiona twarz się podoba. 
j uż nie m~ starych_ kobiet: Sylwetkai wysmu Zależy tylko, by Pani uni•kata złych nawy
~lał~, cho? s~~ł ~ly pow1~wny. Moda tak- knień a postępowi n i eubłagainego czasu 
ze rne_rob1 dz1s roznicy 1!11ędzy st~rą a mło przeciwstawiała ra~jona!1ną pielęgnację. 
dą, m1ęd_zy ~a111n_ą a męzatką. llez to razy Wieku kobiet nie ocenia się już dzisiaj wc
zda1rza s i ę, ze piękna wysportowana syl-1 dług mctrvki pisanej na papierze lecz we-
wetka z bliska cikaz.uje się osobą o zwię- dłua tej • ' 
dłej twarzy i przygasłych oczach. Za wszy- b ' , • 

stko w życiu trzeba zapłacić, a na twarzy ktorą czas wypisał na twarzy. 
jest wypisa1ny rachunek za przebyte ucie- Wszystko co dotyczy pielęgnacji nasze-
chy i zg;yzoty. Każ.~a c'nw~la promienn?, go ciała powinniśmy wykonywać z zasta
~szystk1e łzy, r~d?sc _rrzezyta ~odobn1e nowieniem. Mycie twarzy w tej chwili jak 
J ~k smute~ o~b1pią s1~ na na~zeJ_ twarzy! gdyby wyszło z mody; prnwdopodobnie 
niby w zw1~rc1~d.le. Kazdy ząiwod 1 gorycz przez bczmyśfo1ość z jaką bywało wykony
dobre, _a w_1ęce1 Jeszcze ~łe strony. charak- wane przeszło w niełaskę ze względu na 
teru ryią niezatarte kręgi. Za kazdą noc słabe wyniki. Myjemy s ię przeważnie wo
bezsennie spędzoną, czy to n~d łóż~ie:n dą jaka jest pod ręką, nie zważaj~c jaką 
chorego dziecka czy na zabal\v1e płaci się ma temperaiturę, a chwytamy za mydło 
twarzą. l\'.ie~?ść ~a tym - grym.as, a n~- I pierwsze lepsze z brzegu. Kto może myć 
wet w dz1ecinstw1e przyuczone miny, poc1ą I twarz i jak ma ją myć? Zdrowa normalna 
gani.e nosem, marszczenie czoła w czasie 1

1 
skóra dobrze znosi wodę - przy niedoma 

~vys1łku ~yślowego - to wszystko działa: ganiach skórnych często lekarz wręcz za
J~k sławna kropla drąż.ąca skaiłę. Powsta·ją 1 brainia mycia. Zdarza się, że i zdrowa skó
nteubłagarne zmarszczki, fałdy, gęsie łapki! I ra jest wrażliwa, trzeba więc uwzględnić 
Im żywszy wyraiz twairzy, tym prędzej wy- 1 skł~dni~i, iktó~e mogą . się w niej znajd.o
pisują się na niej przybyte wrażenia. Oso-\ wa~. Nie pov,·rnna zawierać wapna, po!11e
by zrównoważone i flegmatyczne nie tak waz waipno skórę wysusza, a prócz t:'go 

KUPUJE i'OlYCZKE 
OBRONY 

PRZECIWLOTNICZEJ 

Maure<~-' O'Sullivan. 

Był już cza•s, g.dy miano z·rezygno·wa~ 
z koncepcjii stworzenia „rodu Ta.rzana", 
gdy s·zczęś1'iwy ,traif naip'l'owadził jedn·ego 
z amerykańskich „łowców 1'a'lem1tó1w" .na 
Johmny Sh1effie1'da, pi·ęciolretniiego bobasa, 
m iesz'kającego z 1101cLz·kami w jre·dnyim z 
maiłych, pro-wincjonailnych miaste·czek A
meryki Północnej. 

Ludzie chcą wiedzieć 

co si~ dzieje za n im i. 
Bardzo wieh1 ludzi wierzy niezachwia

nie, że można łatwo odczuć jak dana osoba, 
której nie widzimy, spogląda na nas z ty
łu i że odwrotnie, gdy utkwimy wzrok w 
innej, odwróconej do nas plecami osobie, 
zmusi ją to, by się. odwróciła. Byłby to 
więc fenomen telepatii. 

łatwo się zmieniają. --------------------------------

Słynny uczony Titchener zajął się zba
daniem nankowych podstaw tego wierze
nia, będącego - jak się okaza1o - wyni
kiem błędnego tłumaczenia faktycznego 
stanu rzeczy. 

Ludzie nwją pewnego rodza1ju nerwową 
sklonność w kierunku zapytywania samych 
siebie, co się dzieje za nimi. W kinie, czy 
w teatrze, na sali, przed rozpoczęciem wi
dowiska, kobieta nieraz dotyka swej fry
zury lub kaipcl11sz2 i spogląda przy tym na 

się plecami do widowni, np. gdy im wyp<:
dnie pokazać coś na mapie lub napisać na 
tablicy. Wszystko to można tłumaczyć po
zosta1łościami wiecznej obawy naszych pra 
przodków, którym zawsze groził z tyłu atak 
jakiegoś zwierzęcia. W konsekwencji, na
wet „niechcący" obracamy często głowę i 
spoglądamy za siebie. Takie mchy zwra
cają uwa1gę człowieka idącego za nami. I 
nic dziwnego, jeślii spojrzy on w naszą 
stronę. A wtedy, obracając si~ wciąż do 
tyłu możemy napotkać wzrok tej drugiej 
osoby. I stąd fałszywe mniemanie, że od
wracamy się pod wpływem tajemniczej si
ły wzroku. Okrągła, tłuściutka twarzyczka lepiej 

ochronio·na jest przed zmarszczkami przez 
pokład tłuszczu niż twarz pociągła -(za to 
grożą jej irnne niebezpieczeństwa - po
dwójny podbróderk). Najszkodliwszą dla· 
twarzy jest samorzutna „dzika" kuracja 
odchudzająca bez nadzoru lekarza. Osią-; 
ga się co prawda upraignioną, smukłą syI-1 
wetkę, tak zwaną linię, ale prócz innych 
uszaerbków na zdrowiu w dodatku zwię-: 
dłą twarz. Im szerszy zakres działania ko-. 
biety, tym większe wymaigania stawia się ' 
jej urodzie. Praca zawodowa przeważnie I 
nie poprawia cery. Przebywanie w nieprze I 
wietrzonych lokalach, praca przy sztucz
nym i niedostatecznym oświetleniu, zaję
cia domowe przy których stykamy się z rku 
rzem, wyziewy kuchenne, żar od ognia - I 
to wszystko armia wrogów naszej twar.~y.1 
Sport na świeżym powietrzu, tak zbawi.en- I 
nr dla orgainizmu, też do pewnego stopnia ·1 

mszczy cerę. 

Sta dnina 

1 ramiona. Mężczyzna czyni podobne ruchy, 
przes!lwa ręką po klapach i kotn:erzyku 
ubrania. Jest to dowód pewinego swoiste
go zaniepokojenia, które odczuwamy wy
raźnie, nie wiedząc, co się dzieie z tyłu . 

\Dlatego też mówcy niec'nętnie odwr2.rcają 

Najlepszy sposób -
na rozgrzanie zimnych nóg. 

Kto cierpi na zinrne nogi, ten niech 
uprawi.a każdorazoiv..10 ma1łą gi11111nastykę: 
ott0 niechaj .srtan:óe na <:zu1bkach paków u 
nć1g, całym cia1leim, i stoi tak drlugo, aż 
·mu siły na to P'OZJWolą. Następni e powra
ca si1ę iJowoli do zwykiłej pt:)'stawy. To 
mate gimna•s.fyczne ćwiczenie powtarzać 

należy kJilka razy. Wprowaidza ono wrszy-

PODSŁUCHANE 
TEORETYCZNIE MA RACJĘ. 

Krawiec (przy próbie): - Mnie zależy 
bardzo na tym, ażeby klienci byli za,dowo
le.ni z mojej roboty. W końcu płacą mi 
przedeż za to. 

Klient: - Teoretycznie ma pan rację. 

PO PRZYJACIELSKU. 
Służąca melduje panu: 
- Panie dyrektorze! Pama dyrekt-0111a

prosi do telefonu kolega. 
- A skąd Marysia wie, że to kolega? 
- A bo spytał: „Czy to ty, stary o~le"?. 

Pola k a m us i by ć 

e ilna I fednolłtal 

To hasło Naczelnego 
Wodza realizuje Z W I Ą Z E ~ 
R EZE R Wl StĆW 

To samo można powiedzieć o życiu to-, 
warzyskim. Dawniej iriteiesująca rozmowa, 
umiarkowa.ne tańce, wesołe gry towarzy
skie - dzisiaj podniecające dyskusje o pa 
lących zagadnieniach chwili, oszałamiają- i 
ca kakafonia tonów, wyczerpujące tań(.e, Zabaw~ Jilooi w wiof:l:i.mym słońcu. 

l stkie musk•uły nóg w ruch, który powoi duje żywszy olb-ieg krwi. 

PfJlłTHETY 
ŚMIERCI 

POWIEŚC 
fłOm~n/ł-ROffi.A 
FURm~-' 

PMiłMAf 
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Upłyn.ęk> do1brre pół godzi•ny, gidiy lekarz przykrywszy 
pledem Ciswnia, umył ręce i z:abierał się do wyjścia. 

- Radzę czuwać dzisia~ nad chorym - osPrzegał na 
0idchodnem. - Gorączka bardzo duża, cała jednak na
dziej.a w sercu. A serce, na szczęście jest z,drowe i pracu
je W5lpaniaJ.e, ja1k a1merykańs'ki motor. Co do ręki, nie mo
g·ę Jeszcze dziś nic kon1kret1nego powiedzieć. Miejmy jed
nak nadziej-ę ... 

Dawka· odprowadzi·! lekarza aż do bramy. W1róciwszy 
do sypialni, polecił gospodyni udać się na spoczynek, sarni 
zaś ułożywszy się na tapczanie posta•nowił cz.uwać do 
rama. 

ROZDZIAŁ XI. 

Biedny Dawka„. Mimo zdlenerwowania, wskutek 
wsrrzą,sów jakie przeżył przed chwilą noc mu się d~·uży

ła okropnie. Cisz.a panują·ca w polkoju działała nań usy
piająoo. Stauł się nie zasnąć, jedrna'kże czuł, że ogarnia 
go coraz mocnie}sze Zinużenie. Wziął pierwszą lepszą 

książikę, jaka mu wpadła w ręfl<ę, aby czytainiem rozpro
szyć p1r:ag.nienie sn•u. Na!JJ•różno . .. Powieki ciążyły m11 
ołowiem. 

Ach, ta ,dsza, nieprzerywana najm01eiszym choćlby 

szmerem. Dawka nie dokończył zaczętego wzdzl·ału ... 
Zdrętwiałe pake wyp•uściły książkę. Bez sz,elesńu spad{a 
na kołdrę. Dawka czuł, że pn·~rą.ża się w ni'cość. Aż wr .:!
sde zas1nął, umęczony niezwykłymi przeż·ydami. 

Sześć razy wy'bH zegar na wieży-cy pobliskiego ko
ścioł~i gdy Ciszoń otworzył oczy. Podniósł z trudem gło-

wę i powiódł Olbłędnymi od wyso•kiej gorą1czki oczyma po 
pokoju. 

- Pić - szepnął z rrude,m. 
Nilkt mu nie odpowiedział ... Ni1kt nrie po~1pie szył cho

ciażby z kroplą wody dla wysd11niętego gardła. Sen w ja
ki zapa·dł nie obniżył by1naj1mniej wysokiej temperatury 
ciała. SiJ.ne serce, jak'by po zażyciu większej da•wki cora
miny, biło mo·cnym nierównym t~tnem. Cięż'ką widocznie 
toczyło wa1Jkę z chorym organizmem. Ciszoń trawfo1ny 
pragnieniem wsparł się piętami o maternc, starając s:ę 

podciągnąć głowę wyżej na podusZ'k·ę. Niebacz.ny ruch 

I wywołaił pie1<ielny ból w prawym ramieniu. 
- Sikąd ten bóli?.. Czyźlby r~'ka zdrętwiała na slkutek . ' 

niewygodnej pozycji? W rozip.alo:nym mózgu nie mógł 

z.naileźć odipowiedzi . Podniesie 1rnj1lepiej rękę i sprawd7.i 
co jest przyczyną tej dolegliwo•Ś'Ci... O, tak ... tak ... Tylko 
nieprzytomny umysł może pods·unąć podoibn•e rpomysł·y. 

Co to? Biała aż po łokieć ręka ... Cis·zoń uśmiechnął się ... 
Zachichotał szaileńo;o„. Aha!.. 1'o:ziumiem ... Wpadła do 
śniegu i dlatego jest talka biała ... Tylko dlaczego tak pie
cze? .. A gdzie Zosia? .. Odryby była ter.az przy nim, oder
wałaby ten strnsz,ny, p·i1e•kący &nieg z ramienia. A zresztą 
po co ją fatygować ... On to sa,.. zrobi. .. Na pewrno teraz 
Zosia śni o nim. 

Błysikawkznym ruchem Ci~zoń si.adł na tapczainie 
i z obJąikańczym uśmiechem p·oczął rwać świeżp nałożony 

bandaż. Pękał ja'k słaba nit1ka na sĄ{utek wśiciekłych szar
pań, .a gdy wres·zcie orpad~, Cisz.oń krzyknął i wz:niósł zwę

gloną rękę ku górze. Jednoczdnie wargi szepta·ły zfo
wieszczo w kółko .powtarza.ne wyrazy: 

... śNIEG ... ZOSIA ... ~ASZKARA ... PORTRET.,, 

'·daktorzy. naoel ny i dzial11 l'<i1: ·„~i·1ego - Franciszrk Prob~t; działu krajowego i loka~1nego - Roman Furmański; działu 
· irtowego _ Hieronim feia. kroniki Jok51inej - Feliks Babol; za o.12:łoszenia i art.Y,ku ły reklamowe odp. J. Pawlikówng 

Gdy Dawka obudził si~ o świcie z ,przerażeiniem slk01n
statował, iż Ciszoń leży w poszanpanej pyj-amie, wśTód 
pościeli spl:amio·nej obficie krwią. Założony przez leka•r.;;a 
bainda1ż porwany był w strzępy, a na ścianie P'fZY której 
stał tapcza1n Ciswnia widniał szJkic, przedstawia·jący pro
fiil Zosi Grzywowslkiej, narysow.any j·ak'by ciemn~zerwo
nym o.Jiówkiem. P.rzestraszainy Dawka dopadł dio ś-cia·ny 

i podągną<ł pio ry.suniku pailicem. Znalazł na nim jeszcze 
n iezaschłą krew ... Krew Ciszonia ... 

Dawka poc z,uł, że mu się włosy jeżą na głow i e. 

- Boże - krzyiknął. - Portret śmierci.. . Zosia ... 
Nieszczęś·cie!. . 

W oczach latały mu gęste, czarne płatki... W paroksy
źmie rozpaczy runął na tapczan Ciszo:nia i głośno zaszlo
chał ... 

Dochodzi-ta godzina dziesiąta rano, gdy u drzwi wej
ściowych wHii doktora Grzywowskiego zadźwięczał kil
kakrotnie dzwonek. Nerwowa musiała być ręka rannego 
gościa, skoro dzwonek nie przestawał alarmować. 

PokojóWJka, spożywając akurat w pokoju służ1bowym 

śniadan i e, poderwała się jak oparzona z krzesła i w;.ib:e
gła do holu, aby zbesztać żebraka, jak przypuszc zała 01a 
niepotrzebny hałas. Zła otworzyła drzwi. 

- Pan do kogo? - zapytał.a niezbyt uprzejmie nC1 
widok obcego mężczyzny. 

Ten nie odpowiadaj ąc wszedł po~piesznie do holu. 
- Czy zastałem pana doktora Grzyi 'ow;;kiego? -

zapytał zdyszany. 

er'•) " - -- - . 

Wyda 1: ,": Jan Stypu'kowski 
Odbito w drukarnił _uJ. żwirki 2 w Łodz: 
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Nr 100 

~!e~cd~ajzł~!!~~~i n~~ro~~~!!~!~~j! Film, który o br iża Pole ~egn 
Obywatele! żyjemy w okresie wiei- rozpisanie Pożyczki Obrony Przeciw lotni- - przykre us ł er k I. -

kich wydarzeń, które raz wraz porywają czej jest zjawiskiem nad wyraz radosnym, Tyle się już mówi złego 0 naszej pro- Taki lapsus pachnie typową złośliwo-
w swój wir nie tylko nas samych, ale całe albowiem w miarę swoich środków, pra'Cą dukcji filmowej, że ujemna recenzja „O ścią kołtunerii, · usiłującej dla dowcipu po
naisze pa11stwo. i pieniędzmi dążyliśmy i dążymy do tego czym się nie mówi" byłaby zwykłym ba- starzyć aktorkę, zwłaszcza bez narażania 

żyjemy w epoce przeobrażeń tak wiel- samego celu. Wzmożenie sił obronnych nałem. Nie chodzi więc 0 to, że wersja nie się na interwencję z jej strony, bo Pola 
kich, jakich nie zna historia Europy. W na- krajLt, a specjalnie sił obrnnnych w powie- ma ( 1924-ty rok) ze Smosairską była - Negri w swoich wędrówkach airtystycz
s~ych bowiem oczach, chociaż tego czasem trzu, jest jednym z głównych celów LOPP. jak na owe czasy _ daleko lepsza (może nych między Paryżem, Berlinem i Londy
nie dostrzegamy, toczy się bój o przyszłość Dlatego też dziś, cieszą<: się z ro~pi.sa- właśnie dlatego, że Frania Poranek w in- nem „arcydzieła" p. Krawicza nie zo
Europy i Polski, bój na razie bezkrwawy, nia subskrypcji Pożyczki Obrony Przeciw- terpretacji peąnej wówczas wiośniainego baczy. 
arie ~ak samo dla nas rozstrzygający, jak lotniczej,·· realizującej programowe cele wdzięku). I nie 0 to, że jedynym niemal Skoro dla reżysera polskiego filmu 
pa!ITitętna kampania roku 1920. LOPP. winniśmy dać jak naijsiLniejszy i jak plusem i·nterpretacyjnym jest Ina Benita, przedwojenna Warszawa przedstawia więk 

Nam przypadnie wielka zasługa i sła- najdobitniejszy wyraz zrozumienia i powa- peł•na uroku i wyrazu. Ale chodzi o dyle- sze trudności niż pińskie błota dla reali
wa, jeżeli potrafimy pochwycić i ujarzmif. gi chwili przez masowy i bezpośredni u- tantyzm, nieścisłość i ignorację w sprawie zatorów z Hollywood to przyznajmy się 
falę wydarze11, ale też my sami poniesiemy dział w Pożyczce Obrony Przeciwlotniczej. t. zw. „epoki". Rzecz dzieje się według szczerze do zasadniczych luk w naszej, 
wielką odpowiedzialność 'ilistoryczną, je- Niec'i1aj wśród deklaracyj wielkich ban akcji filmu w 1910-tym roku. „Szlaigierem kul. zobaczymy jak czarująco Francuzi 
żeli damy się unieść tej fali, nie zdoławszy ków, koncernów, instytucyj przemysłowych Warszawy nie była już wtedy Andzia, o- pokazali Sarę Bernhardt w „Trzech Wal
utrzymać w ręku steru naszych dążeń, któ- nie zabraknie groszy ofian;iych pracowni- śpiewana w latach przedrewolucyjnych: ca·ch", zróbmy małe porównanie i... uderz 
re muszą być przede wszyst1kim świadome ków umysłowych, robotników, rzemieślni- od roku triumfował „Momus" pod dyr. Szyf my się w piersi. Tandeta i ignorancja to ta 
i bardzo odważne, a zarazem trzeźwe. ków, sfer kupieckich i handlowych, wo!- mana, a Warrszawa śpiewała „Wiatr za ki sam wróg 111aszej produkcji filmowej 

W chwili gdy cały świat się zbroi od ny~h zawodów i wreszcie młodzieży szkol- szybami śmieje s!ę ... " „Za parawanem", jak brudna tematyka i przekręcanie na-
stóp do glów, kiedy w naszych oczach wy- ne1 zrzeszor.ych w LOP_P: . . . „Dymek z papierosa", „Biały pOikoi'k", je- zwisk z żydowskic'i1 naJ pols1kie np. „Stra-
rastają olbrzymie potęgi militarne, uzbro- W szlaiehetnym wyscigu ofiairnosct pu- dnocześnie hołdując zawziecie walcom z chy", „Za winy Hiepopełnione". 
jone na ziemi, morzu i w pe>wietrzu, Pol- blicznej my członkowi~ L?PP. win~iś~y I modnych wówczais operetek ( 1910 r.) Walczmy z tandetą na wszystkich od-
ska nie może pozostać bezbronną. To prze- krocz~c dna cze.le. Pamiętaimy, że na1wyz- „Rozwódka", „Manewry Jesi.enne", „Hra- cinkach naszego filmu. 
świadczenie zostało przez ogół społeczeń- sze w a ze panstwowe powołały LOPP w bia Luxemburg". Za piosenką idzie błąd LeopOld Brodziński. 
stwa · i natsze władze państwowe w całej osob~ch prezesciJ .zarządu Głównego gen. Sempolińskiego, który stworzył świetny 
pełni docenione. bro:m L. B~rb~ckiego, prezesów Okręgó~ typ fin de siecle'u w roku 191 O-tym dawno 

Rzucona została myśl wzmocnienia na- wo1ewó~zk1.c~ I prezesów Obwodów pow1a już uważany za anac'it.ronizm. 
towych 1 m1e1sk1ch na stanowiska Komisa

s~e~o potencjału militarnego własnym wy- :zy Pożyczki Obrony Przeciwliotniczej, da- . Od dwó~h lat kursowały już ;; Wairsza 
siłk1em, bez oglącta.nia się na pomoc obcą. iąctym samym wyraz za:ufatnia do naszej wie tramwaje elektryczne, ale „Z urucho
Postanowiono dozbroić narszą armię przez instytucji w zakresie taik niezmiernie waż- miona została przed paru laty i kilikakro
rozpisanie pożyczki wewnętrznej dając wy- nej dla państwa, jaką jest sprawa dozbro- tne narzucanie publicz,ności tego aibsurdz-i
raz zdecydowanej i jed•nomyślnej woli ca- jenia. n~szej ar~ii. Umiejmy ten zaszczyt ku ś\yia~czy Jak m~ło re~yser wie o W,a~
łego Narodu w obliczu wielkich przemian nalezycie ocemć i przez akcję osobistą I szaw1e, Ja!k me zdaje sobbe sprawy z róznt
politycznych, przekształcających dotych- promieniowanie w swoje otoczenie daij- CY, między o~tatnimi lafami przedwojenny-

ZB ZWIĄZKU PAIQ DOMU. 
Program na miesiąc kwiecień 39 r. 

Dnia 17.4. 39 r. - „Tra<lycyjne iai1ko" o 
gcdz. 17. 

Dnia 19-go - Zwiedzamie Chłodni Miejskie! 
godiz. 10 u]. Rokicińsika Nr 28. 

Dnia 24-go - Zebranie Zarządu g. 16.30 a o 
godz. 17 pokaz p, Łatkiewiczówny gorące 
wzysta wiki. 

Dnia 27-go - Zebvanie cz;lronkiń godz, 17. 

czasową równowagę świata\. my dov„ód, że tego zaufania jesteśmy m1, a schyłkiem XIX stufec1a • 
. ·Obywatele! Dla nas członków LOPP. od · w • • 

g n1. Wymagamy od Amerykanów, aby egzo zmacn11 •J 
' tykę rosyjską lub polską (przykład „Pani ~n .RilSZI 

J~T . 1 „ 
„ • ;.. 

wu 

OBSTlłUtifJ~ 
Przeczyszczaictce piguł kl 
ALDOZA. znak ochronny 
-<;;óRAL". Dzialajq lagod• 
ni~. Stosuje się przy nad• 
miernej otyłości. Próbne ,e:\.a P:Udełko a 5 sztuk w cem .„ .0.15, a 15 ntuk Q41J 

4LDOZA. -
ZE 'ZN . OCNlfł, 

· i1GÓRĄL 11 

Oliarg na f. o. N. 
1. Ludność gminy Chojny ofiarowała ze

brane w dniu 6. IV. r. b. na FON zł. 444, 

2. Ludność gmi1ny Gospodanz, pow. łódz
kiego ofiarowała zebrane w dniu 6. IV. rb. 
na FON. zł. 300. 

3. Członkowie Zw. Strzeleckiego w Rz.go 
wie rnfiarowali na FON. zł. 150 i na ścigaez· 
zł. 52. 

SUBSKRYPCJA POżYCZKI OBRONIY 
PRZECIWLOTNICZEJ. 

1. Łódzkie Elektryiczne Kolejki Dojazdo
we subskrybowały Pożycz.kę Obrony Pr.ze
ciwlotniczej w wysokości 100.000 zł., zaś 
urzędnicy tej instytucji na sumę zł. 36.000. 

2. Pierwsza Polska Farbiarnia i Wyikoń
czalnia Jedwabiu w Rudzie Pabiani.ckiej sub 
skrybowała Pożyczkę Obrcmy Przeciwlotni„ 
czej w wysołkości zł. 20.000, a urzędnicy tej 
firmy na zł. 14.000. 

straż na BallJkU 
P. B. P. ., Walewska!") pokonywali z dokładnością 

„ORBIS'' 
ŁóDź, UL. PIOTRKOWSKA 16 i 65 

tel. 101-01, 266·50. 

Pobyty kuracyjne 

l"eleleng 
PogotOWie Miejskie 102·90 
Pogotowie Cz.:rwonego Krzyża 102-40 

i 133·33 
Pogotowie Pryw. Lek. Chrz. 1111-9 
Straż Pożarna tel. 8 

bezbłędną, a ogłupiwszy samych siebie ta
kim lapsttsem, takim kwiatkiem braku eru
dycji nawet ściśle filmowej, jaik fragment 
słynnej „Ara.belli" z Polą Negri wtłoczony 
dla naijtańszego ef~tu do a'kcji z rokµ 
1910-go. Ostatecznie panowie mmowcy 
polscy mogliby wiedzieć, że Pola Negri, 
która w 1910-tym roku była dziewczynką 
w Szkole· Baletowej, pierwszy swój film 

Były minister mary.n ark.i angielskiej z 
1 
na warunki nawigacyjne. Gdyby nie flota 

czasów wielikiej wojny Winston Churchill Niemcy musieliby na wybrzeżu zgrup.ować 
dowodzi niezbicie, że flota niemiecka1 w olbrzymie il ości wojska, daremnie wy,cze
jej dzisiejszej, czy nawet jutrzejszej posta- kujące na domniemany desa:nt. Tym sa
ci nie będzie absolutnie w stanie walczyć mym osłabiliby niewątpliwie front lądowy. 
z flotą Wielkiej Brytainii nawet w wypad- Dlatego do panowania na Bałtyiku P._rzywią 
ku, gdy część tej ostatniej zaangażowana zują Niemcy tak wielką wagę. 

Ubezpieczalnia SpOłeczna 197·65 
Tow. Przeciwżebracze 277-62 

w ł4uszynie, Morszynie 
Niemirowie POTRZEBNY woźny do zaikla<lu fryzjerskiego, na•kręciła w roku 1915-tym („Niewolnica 

Sienkiewicza 50. M. Proce. zmysłów"), a „Arabellę" w roku 1917. 
Pobyty ryczałtowe 
.,, miejscowościach wypoc:'lynkowych 

w Rabce, Sławku i t d 

SZUMAN ALMA, zam. ul. Radwańska 52, za , 
gwbila kw"t kaucyjny Nr 149 757 z dn. 5.10 
1937 r. na zł 10 wydany w Elektrowni Łódz

-

l Wycieczka na 

TARGI MED-OLANSKIE 
17/4 - '26/4-"J ' - :d. 370.-

Wycleczkl 

do Ameryki 

kiej. · 

ZAGINĄŁ pies myśliwski wyżeł szaro-brązowy 
Odiprow1Ldzić ~a W-Y'Jla&;r-0dzeniem Szosa &;e.
zińska 4, skład drzew\ B. Lada. 

:; 

POTRZBBNY cz1owiek samotny do pracy w 
ogrodziie i praktykant ogrodniczy, liub pomoc
·nik. Zdrowie, ul. Krakowska 42 - Sz.kótki 
Stoiński tel. 119-75. 

' 

na Wyatawe Swiatową 
&.. ~ SZOFBR.A trzeżwego, uczciwego poszukuje na 
~•1••••••••••••• „ czas olkreślollly. Oferty do 11Echa" pod „Szofer' 

Dr HENRYKOWSKI Za ttełt •l!loszett 
rełlakcia •ie ełlpewiałla . llMCfal. llltrib *6na. westerycn. I lek9lllłR 

powrócił . D r K L I N G E R UL TRAUGUTTA 9 fr. 1. „. tel. 262·98 
'f'21j.m1fje od 8 - 11 r. I G>d tl - g wiec:z. 

Spec; chorób wenerycznych, seksualnych i 1Umyl"h w niedziele I śwltła od g - 12.3Q pO pOł 
(wlotów} PRZEPROW ADZIL SI~ NA ULIC~ Dla 1k6rnie chorych I· ambulator. 16-11 ł 5-6 w 

• P R Z E J A Z D 17 ti1,·2~ii . 
roTRoctL Dr ••• Henryk Z1emkew1k1 

Pr11Jmuj1 od c. 9-11 l od 6-8 wfeca. Choroby weneryczne. moczopłciowe i skórn e 

I 
I 

Wycieczki morskie 
Do Sz"fokbelmu 

l lł.openbalłl 
31/V-5/Vl •'· 20 

~ 

Do B~lsln~k 

• • 

o 

is/Vl-18/VI 2.ł. 9 o 

DO JłNTWIRPll 
I lOND\'NIJ 
13 VII-21/VU. zł 324. 

flORD\' NOR Wf fil I 
25/Vll- 9/ Vlll •. zł 520. 

Zapisy i informacje: 

Wagons -Lits ff Coo k 
Łódź, PIOTRKOWSKA 68 

teJ~fon 170-77. 

.u1tUSUt\I, .DOZBWtć 
POtsU[ 'U vttORZU ! 

• 

CZVŚ DAŁ NA JC I GACZ ? 
Im. W1cE:PR.. €UG. ~WIATHOWJKl€GO , . 

NPlATY NA ,S.f;_I ~~ f.QH. PJ<.C !i-2000 

(,I\ 

·~·MED. 
6-.go Sierpnia 2. Telefon 118-33 

Przyjmuje od 9 - 12 I 3 - 9 wlecz. 
w niedziele i święta od 9 - 12 w poł. 

. "-· 
wstanie na innych terenach operacyjnych. 

_, Nat<Jmiast głównym zadaniem floty nie
mieckiej poza wojną korsarską, przeciw 
ha:ndlowi morskiemu państw zachodnich, 
będzie panowanie na Bałtyku. Panowanie 
to jest dla N iemiec o tyle ważne, że doty 

Lecz nad Bałtytkiem w i·nnym miejscu 
trzyma również straż Naród Polski

1 
który, 

naprawiając błędy przeszłości, zaprzągł 
się do pracy na morzu dla wielkiej mocar· 
stwowej przyszłości państwa. Rozumiemy 
bezcenną wartość dostępu do morza. Mu· 
simy teraz okazać, że potrafimy .interesów 
naszych na morzu bronić. Wzmóżmy za 
tym tempo ofiar na budowę ścigaczy. Czas 
nagli !„„ 

H. KLACZ.KO W A ZANIM PODNIESIESZ 
... -.&. polożaictwe i choroby kobiece 

PltTRKOWSKA 99 tel. 213-66. 
Pn:rJl\•J• msiw11ie ed lD-11 t u 5-ł wiees. 

Dr •etl EDWARD REI CHER 
Specjał. •horób Skórn. weneryan. i aek1aatn. 

~enie promieniami Rentgeoa. 

PAULINA LEWI 
Spec!· c:lrerób ko1'1ecycll I akuszeria 

śRóDMIEJSKA 28 tel. 240-10 
przyjmuje od JZ-1 I od 4-3 wiecz. 

ŁYZKĘ DO UST 
spra .vd:t czy jest ązystą I Dos 

i szybko czyści płyn L U N 

-

TRZEBA WIEDZIEĆ 

konale czy cennych surowców i aprowizacji z kra 
A. I jów skandynawskich, a także obrony dłu
-- gich wybrzeży Trzeciej Rzeszy nad tym mo 

rzem, gdzie możliwość desantu ze strony 
przeciwnika zawsze istnieje, ze względu 

. łot.UDNIOWA 28, W. 201-ts 
przyjrnure o~ 8 - 11 rano i od 5 - 8 wiecz. 

z w)iątkiem niedziel i świąt. 

Poradnia. Wenerolo1iczna 
PIOTRKOWSKA 45, tel. 147-44 

leczL ckor. wener„ skórnych l seksualnych. 
Kobiety I dzieci Pr2.vimuje koblet1-Jekarz. 

Czynna od 9 rano do 9 wlecz. 
PORADA a zL 

LB C W li I Ca ze atałymt a ~ UuU1tam.· 
Ila clae- 11szr1os gsrdło dres! •łtl• 
r7alt aa I li ' ełaew• tastm1 

ł'iotrkowska 67, tel. 127-81 
ł-2 r. p i .li-I w ~nJja. Dr. ltakowalrl. l'rzy leczal11-
c17„y !tst ealataet Reeatge11a •o wszellrlch orztśwl<> 

tld zdJ~. Weawaal• aa m1aat" 

LE C.Zi NICA. 
PIOTRKAWSKA 294, 

Tel. 122-89 (prz1 przysL traw. pabianickich) 
Dwa raiy dziennie przyjmuj9 lekarze wsr.y~l~kb 

Apecjalności. Gabinet dent. Wizyty na mielicie. 
Wszelkie zabiegi i analizy. Otwarta od li do 8 w. 

Dr LACiUrłOWSKI 

-------------·---
Dr metl M. RUNDSZT AJH 

almneria I Choroby llobłece 
POWRóCit 

POMORSKA 7. Tel. 127-8 4 
Prulmul• od r;. 8-11 r. I od 4-ł w. . 

Ceny macznie zniżone I 

J LICZIUCA CHOR. ZĘBOWI JAMY USTRE 
LEK •• DENT. 

H~ PRUS S 
PIOTRKOWSKA 142. TEL. 178-06 

Egz. od r. 1900 

Przy~ltoclaia Wenerologiezaa 
Cllor. weneryczne, skórne i seksualue. 

Specjalny gabinet kosmetyczny. 
Czynna od 9-21. Panie przyjm. lek.-ko!:>leta 
PIOTRKOWSKA 88, tel. 143-63 

PORADA S ZL. 
~~-~---- -~-~--~ 

TYLKO JED j~O: 
że PIXIN to najlepsze mydło do golenia 

Dr ŁUCJA MAKO WER 
CHOROBY SKóRNE I WENEnY 

leczenie wrzodów (kobiety i dzie 
CZNE 
ci) 
32-34. 
8. 

6-go SIERPNIA 7, tel. 2 
orzyjmuie od 8 - Il I od 5 -

PLACE na Mani w pobliżu naiwlększeg 
w Łodzi przy ti.J Srebrzyńskiei, Solec 
mienneJ do .wrn<lania. AI. Kościuszk i 60 

o parku 
i Jęcz
, m. 2, 

tel. 116-42. 

OTOMANY, garderoby, tapczany, '-eżank I, krze
am ta
go 160, 

sta. stoly, biurka, stoliki radiowe sprzed 
Piu I na dogodnych warunkach. Kilińskie 
Przeździecki. 

Piotr-LOKALU na składnicę i b~uro przy ul. 
kowskiei posz.uikiuje. Zgloszenia do „Ee h 

„ 
a -Dr. BornslfiDOW a . pod „Skta<lnica". 

c!{oroby kob:ece i akuszeria I --·------. ---.--·--.-
P o w R ó c I L /1 CHCESZ się odzwyczaić palenia natychmiast 

SRóDMIEJSKA 29. Te!. 134-90. ; -:- zastosuj moją mctc.ct~, podaj date urodze-
'rzyimuie od 10 _ 12 1 od 3 _ 8 wie.'- j ma. Ądrcsować: Womouth, Kraków, Stra-

Specjalista chorób wen t"rycznyrb. arksnnlnycb 1 skilf . s~cwsk1eir.o 25. 
nych. (Gabinet roentgeno - swiu •łol err.nir7V I 1-, fłl ~~·· ·• 1y~ ~~ A •fi ~ !' NJE .. ZAtĄ~ZAĆ ZNACZK()W. ! 1.! ~. wia to we i 1. 

PIOTRKOWSKA 70, tel. 181-83. ~IW'ii ·kl,~ ~ ~ U 11' 
Od 8- 10, 1- 2.30 i 6-9 w. w św. 10--1. sławy .Jasnowidz Vichara rozw1ąze C1 zagadkę 

_ , Clwrohy •kórnr i wcneryrme prz:vszlo!\ci. da Ci k~·UCZ Nowego Życia - Do- t 

D d L U B ·--C-- CEGIELNIANA 4, tel. 100-57. brobytu!' Każdy dziękuje. Podai zaraz date u· : .r m e I z Przyjmuje od g. 8 do 1 i od 5 do 9 w. iet"7.~ ł rodzenia. Prof. Vichara Kraków. skrytka 567· 
Spec. chorób wenerycznych i seksualnych w niedz;r le ; świ(:t• od g. 11}-J w ooł. -- -- - ----

UL PIŁSUDSKIEGO 69. tel. 143- 12. -·- - MĘżCZYżNI!!! Mói system daie pełnię sił 
(ról{ Narutowicza) RADIO 13-22 Watt 4 Jompowe głośnik dynami- 1 męskich i energie nawet w wieku starszym.

1 

Rewelacyjna niespodzianka 
dla naszych Czytelników 

Bezpłatne kupony do Cyrku Staniewskich z dniem izisiejszym ważne 
Obecny program Cyrku Starui1e1wskichj necz,ny Bary Baker oraz k'Omiczni rowerzy 

cieszy się rekordowym powodzeniem, dzię ści Arno! Delfini Comp. to artyści wyso
ki wspan.iałym światowym atrakcjom do- kiej klasy. Nalieży jeszczie podkreś-I:ić iście 
tąid w Łodzi niewidzianym. Jak zwykl1e w mistrzowską tresurę pi•esków p. Sobskie
progrnmii-e Z'najtiu ~e się pierwszorzę·dna tre go, cudow1nie marokańsibe dzieci. Kilka !n 
s.ura arabskich koni, oraz wyższa szkoła nych pierwszorzędnych ruumerów umpeł
jazdy. Gwoździem programu są oczywiś- nia jak zwykle bogato urozmaicony pr.o
ci•e t!'IE.'IS·O'Wane foki {lwy morskie) atrakcja gram. 
cyrku Ba·rnum Barley w Nowym Jorku, eg WyidaWlnictwo naszie, chcąc umożl:iwić 
zotyczny zespó ł 14 Liareed w popisach a- wszystkim CzyMndkom zobacze.nie tego 
krobatycz·nych ZJbiera huraganowe oklaski wspaniałego widowiska, zamieszcza poni
zaś kapHalni huimo-ryści Din - Don w no- żej bezpłatny kupon, upoważniający przy 
wym prze•bojowym repertuarze rozśmiesza kupni1e jednego biletu normalnego, do wpro 
ją do ł1e•z pu'blicz.no·ść. Łotysz Si'ls w proóuk wadZie1nia drugiej osoby na identyczine miej 
cjach napowietrznych na trapezie wzbu sce zupef.nii•e bezpłatnie. 
dza zachwyt. a światowej sławy duet ta-

Kupon „fCHJ\." 
do Cyrku Stan; ews -·ich w t.o !z,, Alej" Kościusz\li 517 

Oka ziciel niniejszego lm ponu orzy !<upnie jednego bi le tu normaToego może 
wprowadzić dru~ą osobę, na identyczne miejsce zupełnie b e z p ł a t o i e. 

Kupon ważnv tył ko w środę, dn a 12 kwietnia b. r, o godz. 8 30 ""ecz, 

(W) c ąć i pn:edłoi) ć w kas' • cyrku) przyjmuje od godz. 8- 12. 13-3 I 5-8 w. czny zł. 165. oraz wszelkie naprawy Metropo'·is Zgłoszenia pod „Energia", Kra.ków, Skryt-1 
- • u~d~~e i świ~~ od 9 - 11 ran~ Za1n~hofu 16 tel. 1045~ • ka 240 ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
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SWIAT NA KLISZY FOTOGRAFICZ·NEJ. 
ltrabołłant skarbg kośtitlnt 
:;.'.1i1iczna ucieczka komunistycznej brygadymiędzynarodowej do Francji nie pozwoliia 
:.."' 1xa~ wszystkich zrabowanych w kościołach cennych przedmiotów kultu religijne

go. W piwnicach zgmku Figaeras odnaleziono część tych przedmiotów. r· .. 
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Irak przeciw Ąnulii. 

~--=--- - -- --

Nastroje Iraku skierowały się po sm1erci 
króla Ghaziego przeciwko Anglii. W wie
lu mia~rch nn.1~;?fl'.) ogłcsić stan wojenny. 

Echa ponowneuo wyboru prezydenla Lebrdt~u1 

W Wersalu francuskie Zgromadzenie Narodowe dokonało wyboru prezydenta republi
ki, którym jak donosiłi~rny, wstał ponownie p. Albert Lebrun. Na zdjęciu: Pufk ka

walerii na tle Wersalu. 

żołnierze gen. Fratt.zo n;·ze!!zukują gruzy celem odnale-zienia 
pogubionych przez członków 

drogocennych kamieni 'POI~ ~tor ~l!Sl~ V ~n HD ur am 

Skrzynie ze z!otymi kielichami i srebmyminaczyniami do wody i olejów świętych, od
nalezione w skrzyniach. 

Wycieczka tął.adzaeży warszawskiej w Sztokholmie 

Do Szwecji przybyła wycieczka młodziieży szkolnej szkół warszawskich, w której 
; -~Drą udział uczpiowie, po$więcający się specjalnie sportowi pływackiemu. Wyciei!z 
lra w czasie swego 10-dniowego pobytu w SzwecJi zwiedzi szwedzkie urządzenia 
cp1-rłowo-szkolfi'e, baseny pływackie i weźmie udział w zawodach pływackich z mło
dzieżą szwedzką. Na zdjęciu - Moment przybycia młOdych pływaków warszawskich 

„~„----

do Sztok hoimu. 

OiN· 

NIOSA 
· 1CIĘSTWO' 

na Hradczgn1!ł! w Pradzt! · 

Jak donosiliśmy odbyła się w Pradze insta
lacja protektora Rzeszy dla Czech i Moraw 
barona von Neuratha. Na· zdjęciu - baron 
Neurath (na lewo) w rozmowie z prezyden 

tem dr. Hachą v,1 z:-:11kn mt Hrn:!czynie. 

Zmarły wskutek katastrofy samochc<.1owej 

Zgromadzenie Narodowe w Wersalu poctczas przemówienia przewodniczącego 
jeaneney. 

Wgjazd floig lai llJJ;!ł.Ó§h°icj z 

f 
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j, Okręty wojeruw hisz~Osklej :~·:.;:ej cpuszc~•ją frano1S!ti port wojenny Bim· 
ta w Tunisie, po przejęciu ich przez załogę gen. Franco. 

król Iraku Ghazi I, podczas uroczyskści Włoch Urbi11ati (na lewo) obronił tytuł mistrza Europy przed Belgiem 
państwowej dwa dni przed zgonem. (na prawo). 

Deglysse 

.. ™· '~ 




